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W przeddzień plebiscytu 


Jutro - Xraków, 19 marca. 
znie o m Gór nego Śląska rozstrzy* 
mi głosowani osie, Jutro ludność ta kartka- 
eé do MA wypowie się, czy chce nale- 
Vincyą pry si Czy też pozostać nadal pro- 
Futro zakońc $ i jako taka częścią Niemiec. 
tórą w i 4 się cierpienia tej ludności, 
raczy tatniego roku przeszła całe 
ana ną łu a moralnych i fizycznych, wy 
p otychczasowych swych panów 
tej perły, pua Zych, że drżących o utratę 
Górnym sı Yloby naiwnością sądzić, że na 
i tego było sku działo się tyiko to — choć 
ły. Roze, Malo — o czem pisma donosi- 


którę nię ty się tam tysiączne tragedye, 
ści, b ochodziły do szerszej wiadomo” 
ktob Już leży w naturze ludzkiej — 


interes 5 zajmował losem jednostek, kiedy 
Przebyliém wchodzą w grę. 

ie, niemnie Y 1 my, którzy zdaleka wpraw- 
śmy z tą eJ jednak serdecznie współczu- 
Wolności A ludnością, rwącą się do 
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dem, od ° polaczenia się ze swym naro- 
Swałtem a rego przez tyle wieków była 
80 Śląska telona. Nie o bogactwa Górne- 


erpiał 2 O kepalnie i huty walczył i 
lud, — x Przywykły do pracy i cierpień 

Niego gwiazdą przewodnią w tej 
nie Wedle ; ska, była ojczyzna, wprawdzie 


Szczę ni lego ideałów może, ojczyzna je- 
Može pełnie ufundowana, biedniejsza 
WYMa zona e od „Vaterlandu*, ale swoja, 
"bai R. krwią swych synów z niewoli 
Nośląski Gla tego ideału robotnik gór- 


Przejety gy; Podatny ideałom ludzkości, tak 
ego ideału iadomością klasową, tylko dla 
któ a trwał i wytrwał aż do dnia, w 
któr . Zeczywistni się jego marzenie, w 
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ce człowieka, któryby dziś, 
Ge astrzygnięcia, choć na chwi- 
órny Śląsk będzie nasz. Wszy- 
edle możności, przyłączył się 
-ecznego tryumfu; w tym wy- 
„SIę w całej pełni wysiłek ca- 
+ okazałą się — tak, niestety, 


e ślnoś i 5 
a ROMYŚJNOŚĆ wszystkich stanów 


i klas, Ii 
a i % ai raz powtarzamy: nie boga- 
YYWołaly 5 zieja na korzyści materyalne 
Więcej tu zrobią | 2ZMU i poświęcenia; 
i. eż 0 poczucie konieczności na- 

nie, że bez Górnego Śląska 


poz 
ostałaby dziełem  niedokończo- 


dem, 
Potom mE 
eby ay A mogliby wprost zrozumieć, 
gą St ie ra Polska nie była poniosła 
p 2Yskać i Myśleć się dających ofiar, aby 
Węgiel, ale co lej bezprawie wydarłio. Nie 
K z © dusze ludzkie ta walka się 
2.0 dymiące kominy, ale o tę 

eń ne holską, mimo ucisku tylu 
+ „dłeje i fab „ŻY na niej pracowali; nie 
ika ie ło Tyki, ale o przywrócenie robo- 
PR: który tu į ówdzie zboczył pod 
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przymusem z drogi obowiązku narodowegx 
na łono narodu. I przychodzi teraz ten łud 
do Polski nowej, do Polski demokratycznej, 
do Polski z wspaniałą — mimo i właśnie 
mimo pewnych braków — konstytucyą; do 
Polski, w której jego towarzysze pracy na 
roli i w fabryce są podstawą państwa i krę- 
giem pacierzowym narodu. Przychodzi, jak 
syn powracający z dalekiej podróży, w któ- 
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rej zapewne widział piękniejsze rzeczy niż 
w własnym domu, ale to dom swój, dom pe" 
łen pamiątek i najpewniejsza ostoja w bw 
rzach życiowych. 

Lud górnośląski, który przez 500 laż w 
podziemiach utrzymał swą poiskość, wypro- 
wadzi ją jutio tryumfalnie na światło dzien- 
ne; zademonstruje przed całym światem, że 
Polskę chce mieć za ojczyznę, że w niej chce 
żyć po wszystkie czasy. Górny Śląsk był taj: 
mie polskim, jutro będzie nim. jawnie. 

if. 


Wacław Sieroszewski o plebiscycie 


Wiadcmę jest powiszechnie rzeczą, stwierdzo- 
ną wielokrotnie przez samych Niemców, że 
Śląsk Górny potrzebuje Polski, gdyż z niej czer- 
pie: zboże, mięso, ziemniaki i t, d., któryca 
Niemcy nie mają u siebie na zbyciu. Równie wia 
domą jest rzeczą, że węgiel, koks, rudy, wyroby 
metalowe, chemiczne oraz wszelkie fabrykaty 
górnośląskie znajdują swój zbyt przedewszyst- 
kiem w Polsce. Jest więc Górny Śląsk potrzebny 
Polsce, a Polska potrzebna. Górnemu Śląskowi. 
Natomiast obojgu slepozocie jós. aga posre- 
dnictwo niemieckie, za które państwo niemie- 
ckie dotychczas kazało sobie słono płacić. Zyska 
więc ogromnie Polska i Slask na połączenie, na 
pozbyciu się kosztownego pośrednika Niemca. 
Ale nie jest to najważniejszym powód powrotu 
Górnego Śląska do damnej jego macierzy da 
Polski. a 

Najważniejszym powodem jest wola ludności, 
jest okoliczność, iż kraj ten zamieszkały jest 
przez szczep polski, którego ani wiekowa: nie- 
dola, ani pięść niemiecka, ani zloto berlińskie 
mie zdołały przerobić na Niemców, nie zdoiały 
zgasić w sercach Ślązaków gorącego przywią* 
zania do nieszczęsnej swej po trzykroć rozdartej 
j uciemiężonej ojczyzny. Teraz, kiedy ojczyzna 
ta wyszła z grobu niewoli, kiedy odnowa budu- 
je się potężne państwo polskie, rzecz prosta, Zé 
serca Górno-ślązaków wyrywają się ku swej od- 
rodzonej matce że ku niej dążą... 

Nikt nie wstrzyma tego potężnego dążenia! 
Połączymy się wbrew wszystkiemu, połączymy 
się, gdy połączenia tego wszyscy i nademszystko 
pragniemy! I będzie to z pożytkiem nietylko dla 
nas, ale dła świata całego, gdyż będziemy rękoj- 
mią równowagi i trwalego pokoju Europy. 

Niemcy sami piśmiennie stwierdzili, że jedy- 
mie posiadanie Górnego Śląska pozwoliło im tak 
długo prowadzić wojnę. Górny Śląsk potrzebny 
jest dla odwetu, dla przyszłych zaborczych wo- 
jen. Połsce niezbędny jest dła trwałego pokoju, 
opartego na ludowdadztwie, samorządności i po- 
wszechnym dobrobycie. W ostatniej wielkiej 
wojnie skruszyły się i upadły stosunki narodów 
oparte na sile pięści, na rabunku, na zawojowa- 
niu. Niemcy przegrali nie dlatego, że byli bie- 
dniejsi, mniej liczni od swych przeciwników 
lub żeby mieli wojsko gorsze, lecz dlatego, że 


przeciw nim obróciły się wszystkie szlachetne 


serca i wszystkie wzniosłe umysły, gdyż Niemcy 
były przedstawicielami gxaltu, zaboru, przemo- 
cy, chciwości, grabieży i ujarzmienia innych lu- 
dów na swoją korzyść. 

Zasady niemieckiego właśnie wszechrozibój- 
metwa zostały pobite w ie: wojnie, Niemcy Bis- 
marków, Wilhelmów, Mindenburgów,  Hersin- 
gów, pomimo swej wysokiej kultury gospodar- 
czej, upadają jak niegdyś upadł świetny świa- 
towy zdobywea — Rzym 

Nad śaiatem wściciej nowe słońce lepszych, 
sprannedliwych stosunków, kióre zwolna sawas 


ra, 


nują wszędzie i poprawią wszystkie krzywdy 
pozostałe jeszcze po tej wojnie, 

Niemiecka zasada siły przed prawem zginie, 
na jej miejsce zatryumfuje zasada tołerancyi, 
sprzymierzeń dobrowolnych, powszecanej ży- 
czliwości, jakim zawsze holidowała Polska, 

Dlatego te państwa i narody będą zwyciężaty, 
które za gwiazdy przewodnie obierają ideaty 
wclności i swobodnego rozwoju wszystkiego, ca 
mizniosłe, co dobre.. 

Górno-ślązacy łączą się z Polską, łączą się z 
nowem miodem, bujnem lepszem i sprawiecli- 
wiem życiem. Będą pracowali razem z mami nad 
stworzeniem doskonalszych stosunków ludzkich 
opartych nie na policyjnym tylko rozkazie, lecz 
na wychowaniu czulszego sumienia, lepszej du- 
szy ludzkiej. Pozostając z Niemcami, nietylko 
umieraliby jako naród, tracąc zwolna język, odr 
wieczny obyczaj, szlachetną wrażliwość polską. 
iecz tonąc w niemczyźnie umieraliby jednocze- 
śnie jako duch, niezdolny do zrozumienia no- 
wych, jasnych, pogodnych, braterskich wyma- 
gań nowiego ustroju świata. 

Wacław Sleroszeweki, 


Sprawy plebiscytowe 


Agitatorzy niemieccy. Ażeby zapobiedz sze- 
rzemju się wiadomości, uwłaczających powadze 
Wojska Polskiego, podaje Dowództwo Okręgu 
Generalnego Kraków do wiadomości, że Jam 
Podhorski i St, Rosenberg, podpisani na ode- 
zwach, przychwyconycu w Bytomiu przez Ko- 
misaryat plebiscytowy, a tendencyjnie zohydzą: 
jących stosunki w Polsce į armię polską, ofice- 
rami polskimi nie są i do axmij polskiej już 
nie należą. Jan Podhorski, b, oficer austryacki, 
zażywający jak najgorszej opinii, został 3 gru- 
dnia. 1920 roku rozkazem M. S. Wojsk, zwolnio* 
ny z armii polskiej i przeszedł do Czechosłowia; 
cyi, gdzie obecnie przebywa, St. Rosenberg, po- 
wołany 24 lipca 1920 roku w charakterze podpo- 
rucmika do Wojska Polskiego został 21 gru- 
dnia 1920 roku również zwolniony z armii pob 
skiej, į obecnie w granicach państwa polskiego 
nie przebywa, 

Urzędnicy i funkcyonaryusze magistratu krakow» 
skiapo złożyli na plebiscyt górnośląski 79.000 mk. 

—000— 


Składki 


Siladki na rlzbiscyt: Pracownicy elektrowni 
miejskiej w Krakowie 13.893.50 mk., Stow. spo- 
żyw. służby miejskiej Kraków 500 mk., robotnicy 
fabryki wyrobów drzewnych „Bór w Jaroszo” 
wicach p. Wadowice 2750 mk. konrert muzyki 
kolejowej Z. Z. K. w Rzesrowie dnia 13 bm, urzą: 
dzony na rzecz piebiscytu 4.860 mk., kcmmum ke 
lejowv „Jedność” Sambor 5000 mk. 


„NAPRZÓD* 


Podpisanie traktatu pokojowego w Rydze 


(PAT) Warszawa, 18 marca. 

Dziś o godzinis 8 30 wieczorem zostal podpisa- 
ny w Rydze pokój miądzy Poiską a nesya. 

Przemówienie prezydenta Witosa 
(PAT). Warszawa, 18 marca. 

Po otrzymaniu telegramu z Rygi o podpisaniu 
traktalu pokojowego podozas posiedzenia Sejmu 
wygłosił prez. Witos do publiczności następujące 
przemówienie : 

W niezwykłych cokolwiek okolicznościach cheę 
podać do wiadomości fakt pierwszorzędnej do- 
niosiości. Doniesiono mi urzędownie, że teiega- 
cya nasza pokojowa w Rydze o godzinie 9730 wie- 
czorem położyła podpis zwój pod sprawiedliwy 
traktat pokojowy po zwycięsko zakończonej woi= 
nie. Próba sił, narzucona naszemu państwu, 
przebyta zwycięsko dzięki męstwu naszych żoł- 
nierzy i wytrwałości narodu, należy dv przeszła- 
ści, Fakt ten historyeznego dla Poiski i świata 
znaczenia podaję «o wiadomości z uczuciem gig 
bokiego zadowolenia, które niewąipiiwie po- 
dzieła cały naród polski, traktat pokojowy bo- 
wiem, podpisany dziś w Rydze, zamyka okres 
krwawych zmagań, które olbrzymie polacie ziemi 
naszej przemieniły w pustynię, miliony ludzi 


narazily na Śmierć albo piekło mąk i udręczeń, 
cofnęły naturalny rozwój kuliury i gospoderstwa 
caiej Europy. 

Wierzymy, że z tą chwilą nie tyiko Polska, 
która została wojną najciężej dotknięta, ale i Euro- 
pa weszfa naręszcia w upragniony przez nią stan 
pskeju, tak potrzebnego dia wyleczenia ran zada- 
nych przez wojnę i utrwalenia zdobyczy demo» 
kracyi okupionych wielkiemi ofiarami, utworzenia 
nowego porżądku na gruzach zdruzgotanych woj- 
ną państw zaborczych w Europie. Pokój ten po- 
nadto jest dalszem wymownem świadectwem, iż 
panstwo polskie ma w sobie tę siłę wewnęirzną, 
która stanowi o niewzruszalności odzyskanej nie- 
podległości. 

Przemówienia prezydenta ministrów publicz- 
ność przerywała okiaszami, Po przemówieniu 
odegrano hymn narodowy. 

Ustalenia granic. 
(PAT). Warszawa, 15 marca. 

Leon Wasliewski został mianowany przewQre 
dniczącym polskiej delegacyi do mieszanej ko- 
misyi granicznej, która ma za zadanie wytknąć 
na miejscu granice oraz ustalić znaki graniczne 
pomiędzy Polską, Rosyą, Białorusią i Ukramią. 


Ostatni dzień przed plebiscytem 


Niemey koncentrują wojska 

Paryż. (PAT). Poseł francuski w Berlinie Lau- 
rent otrzymał polecenia poczynienia kroków 
u niemieckiego ministerstwa spraw zagranicznych 
w Berlinie, aby zaprotestować przeciwko kon- 
centrowaniu nad granicą górnośląską wojsk i zwró- 
cić uwagę rządowi niemieckiemu, że będzie od- 
powiedzialnym za wszystkie powstałe z tego 
powodu niepokoje. 

Odszwa komisyi międzyssjuszniczej 

Bytom.(PAT). Komisya międzysojusznicza wy= 
dała do mieszkańców Górnego Śląska odezwę, 
nawołującą do zachowania spskoju i porządku 
podczas plebiscytu. 

Rewizya w konsulacie polskim 

Bytom. (PAT). W sobotę 12 marea ptzywyli 
do polskiego konsulatu w Opolu ezionkowie po- 
licyi plebiseytowej z majorem angielskim na 
czele. Komisarz polski zażądał wylegitymowanią 
się i okazania pozwolenia na przeprowadzenie 
rewizyi w poszukiwaniu za bronią. Wachmistrz 
policyi plebiscytowej pokazał kartę od kontro- 
tora niemieckiego, zawierającą pozwolenie rządu 
niemieckiego na rewizyę w niemieckiej fabryce 
Koepfera, takiesamo pozwoienie pokazał major 
angielski. Wobec tego do rewizyi nie doszło, 
W sprawie tej polski komisaryat plebiseytowy 
zwrócił się do kontrolora koalicyjnego o wyja- 


falsingfors. (PAT. 11 godz. w nocy, z 17 mare 
ca). 800 marynarzy kronsztadzkich, którzy przy- 
byli do Finiandyi, doniosło, że Kronsztad poddał 


sig. 

Kelsingfors. (PAT. Godz. 1133 rano, 18 marca). 
Ze źródeł angielskich donoszą, że powstańcy, 60- 
fając się z Kransztadu, wysadzili ekręty wojenne 
„Petropawłowsk* i „Sebastopol“ w powietrze. 
Między przybyłymi do Fimlandyi uchodźcami 
znajduje się generał Kozłowski. 


Szturm na Kroneztad 

Melstnufors. (PAT. 715 wieczór, 17 marca). 
Uchodźcy, którzy przybyli dzisiaj z Kronsztadu 
na Terjoki, opowiadają, że rozpoczął się gena- 
rainy szturm na Kronsziad. Atak był przygoto- 
wany już od wczesnych rannych godzin przez 
niszczący ogień artyeryjski. W trzy godziny 
później bolszewicy zaatakowali od Oranienbau- 
mu, idąc po lodzie. Równocześnie Oanińczycy 
zaatakowali. 

Wedie rozmaitych wiadomogei, Krsnszład Już 
słę poddał. lane doniesienia stwierdzają, że po- 
łożenie w twierdzy jest daruzu kryłyczne, Wiel- 
ka ilosć uchodźcow rutowaią się ucieczką przez 
lód. Wedle wiadomości z Wyborga ataki o godz. 
9 rano odparto zupeinie, Załoga Ktonsztądzka 
dopuściła obiepających aż do twierdzy, a ná- 
stępnie rozpoczęta ogień artyleryjsai i z kara- 
binów, zmuszając atakujących Go odwrotu. 


wełum zaufania dia Brianda 


Paryż, (PAT) Po dyekubyi nad intecpelecya 


RDS PFRON" MAE W M WA AAS WO RADO A = 
pon- m m W NE WY O a w A A A FA WB ZAD YAB WALCE BLED ELITA. 


Bnienie. Skutek był ten, że major angielsbi przy” 
był do komisaryatu polskiego i do konsulatu 
polskiego i przeprosił za omytkę. 
Zamknięcie telegraiu i telefonu 

Bytom. (PAT). Międzysojusznicza komisya 
w Opolu wydała następujące rozporządzenie: 
Podaje się do wiadomości, że publiczność nie 
będzie mogła korzystać z telegrafu i telefonu 
od soboty 19 b. m. w nocy do poniedziałku 24 
do południa. W. nadzwyczajnych wypadkach, 
np. wypadku śmierci, ciężkiej choroby i t. d. 
należy się zwrócić do kontrolora powiatowega 
w celu otrzymania pozwolenia na nadanie de- 
peszy. Telegramy prasowe muszą być zaopa- 
trzene w wizy i wysyłane tylko przez takich 
korespondentów gazet, którzy będą mogli udo- 
wednić swoją tożsamość. Wszystkie teiegramy 
prasowe, wysyłane przez biura telegraficzne 
w powiąłagb, muszą być zaopatrzone w wizy 
kontroiora powiatowego. 


Delegasya parlamentu francuskiaga 
Byłem. (PAT) Wezoraj przyjechała dą Byto- 
mia pierwsza część posiów do parlamentu fran- 
ceuskiego. Reszta postów ma przyjechać dziś. 
Posłowie francuscy chcą być obecni przy ple- 
biscyeie, aby zdać bezstronny opis e przebiegu 
przed opinią publiczną państw koalicyjnych. 


Aronszładu 


Zdobyty — nie zdobyty ? 

Halsingfors. (PAT. 7 wieczór, 17 marca). For: 
ty 4, 5 i 6 poddały się bolszewikom. Około 100 
uchodźców przybyło do Terjąków. Wedle ich 
relacyi Kronsziad znajduje się jeszcze w ręku 
powstańców. 

Zmiana położenia ? 

Helsingfors. (PAT. 9'20 wieczór, 17 marca 
Donoszą, że poiożenie zmieniło się na korzyść 
Kronsztadu. Pewien ofięer, który opuścił miasto 
we czwartek, opowiada, że bolszewicy ponieśli 
ogromne straty z powodu ognia z dział 12.cało- 
wycn. Bolszewicy pomimo tego postępują na= 
przód i mimo że w blzzości twierdzy zasypano 
ich ogniem z karabinów maszynowych, wtar- 
gnęil do Kronsziaśu, gdzie przytączyli się do nich 
komuniści, których dotychezas w Kronsztadzie 
nie zauważono. Późniesszy atak został odparty. 
Uczniowie szkoły oficerskiej zostali wypędzeni 
z miasta. Sąazą, że komuniści, którzy byli w mię- 
ście, pędduh się. Garnizon kronsztadzki rozóił 
jednę bateryę znajdującą się w Krasnaja Gorka. 
Wiola kronsztadzka strzela z 12. i ZZ-calowych 
dual. Poiożenia w Kronsztadzie przedstawia się 
następu.ęco: haierye w Toileben, Qorosliew, 
Riso, Quańska ı giówne punsty oparcią znaj- 
dują się [eszcze Ww :gxu pówstańcda, Quwarowa- 
ma nie doznaiy powaznych uszkodzeń. 


O a 


w sprawie konfereneyi londyńskiej igba wyraziła 


S91. giesąmił płzetny OG Wuium zaufania rządowi, 
-300w 


Wyjazd Naczelnika pa 
do Tarnopola 


Warszawa. (PAT). Ubiegłej nocy wyl 
czelnik państwa do Tarnopola. 


Napad bolszewicki na Gruzyć ; 


Paryż. (PAT) Biuro Reutera donośi, 28 
ielegramu nadeszłego z Batum bolszewicy 
gruzińskis miasto Poti nad morzem i 
Dwudziestoczterogodzinny rozejm, zawaity | wą 
wojskiem gruzińskiem a bolszewickiem, par 


upłynął. Wojska gruzińskie toczą dalej W 


Angtia już handluje z ROSJA a 


Londyn. (PAT). Rosyjscy delegaci bangii 
w Berlinie cofnęli wszeikie zamówienia “jid 
wary tekstylne i przenieśii je na Toy “iai 
skie. Słychać, że wycofali również P! roh 
z banków niemieckicn. Wezoraj zawarto "ng 
sko-angie.ski konirast o dostawę 300 % 
ton węgla angieiskiego dla Rosyi. 


SEJM 


(PAT), Warszawa, 18 0% 
Na dzisiejszem posiedzeniu uchwalono WB 
o kredycie 3 miliardów na pomac rolną: pa 
Dla orzgąnizącyi walki z epidamiami Vf 
osobną komisyę, w skład której weszii P> 
Bobrawski oraz Rottermund i Meisner. sp B| 
Po uchwaleniu 3 ustaw dotyczących “rpe 
b dzielnicy pruskiej dyskutowano nat - 
nieniem ustawy z 80 stycznia 1920 i roži 
dzenia rady obrony państwa z 6 sierpnić 
w sprawie 


gehal | i 


kar za przekujstwa, 
Uchwalone, że karze podlegać ma Mie 
zawodowy pośrednik, ale i osoba prze up 
urzędnika. Sądy doraźne na urzędników 7% 
kupstwo zostają zniesione. cy! 
Uchwałono wybór komisyi dla spraw „gó 
sewych państwa w skiadzie proponoś 
przez komisyę skarbowo budżetową. pach gł 
Następnie przyjęto ustawę o dodat 
nawczycieli średnich szkół oraz ustawę O, 483| 
kach drożyźnisnych dla inwalidów z powst 
1848 i 1868. 
Uehwaiogo ustawę o kredycie na 
zagranicznego zboża na zasiewy oraz | 
ustawę inwalidzką, mJ 
Na tem posiedzenie zamknięto. Nastopi 
kwietnia, ewentualnie w razie potrzeby ” 
kacvi traktatu z Rosyą 15 Kwietnia. A 
s 


G x 
Komisye sejmowe „ 
(PAT). Warszawa, 18 jp | 
Komisya aprewizacyjna obradowała 7 i 
regiem wniosków poselskich, Komisya Rowi 
do wiadomości oświadczenie ministra aP nia 0 


za” | 


cyi, że poczypi. natychmiastowe ułatwie 
samorządów gminnych i kooperatyw PF: 
wadzaniu przez nie artykułów żywno 
niepodlegających ocleniu. Rezolucye 40%; p 
się spiesznego transportu tych towarów „gd 
wiadomienia o ich nadejściu do stacyi gf? 
instytucyi, do których są sk.erowane. N* 
sek posła Rosssta wezwano rząd do Zr6 f 
nia w najbliższym czasie rozporządzenia asis 
28 lutego 1821 r. o ograniczeniu spożyw” 4 0 
tykułów spożywczych, Wezwąno dale; 1% > 
dos arczenia mąki pszennej na Święta. A 
Komisyą S<ardoworhudżetowa uchwaliła „gs | 
ponować sejmowi wydania upoważnienia sk | 
dy ministrów do podnoszenia stawek P'" „ąć 
apodzywczyca w siosunku do zmiany cen Ś p 


ud 


Hi 


równaniu ze stanem przedwoieunym. U 
uie to mało rozciągać się najdłużej do « 
br, W końcu ucuwaleno zaproponować A 
siępujących kandydatów na członków przy „zg. | 
rady finansowej: posła Głąbińskiego jako Puyi 
dniezącezo i posłów Wamasga, Koltszara. 
go, Ragaszewskiogo i Wojdaliġskiego 18 o 
ków. 2 | 
Komisya mieiską rozpatey wała pierwsza i 08 | 
projektu ustawy o zabudowie. miast, którą 


; a | 
budowę oddaje Big W ręce zarządu migi b | 


Przed i 
Ppg „Niedziałkowaką 


s astepujace $ 
Q 
Wszystkie r m, 


Z 
Pow dzeniem, Wig 


a głosowaniem nad konstytu- 
re il czwartkowem złożył poseł 
imieniem klubu posłów 
iadczenie: 
siiki zostały uwień- 
taty . kszość sejmowa uchwa 
alszego paat przcszk0dę w stosunku 
regn: Pu demouratyzacyi. Odrzuco- 
1 żąda ic 13 Micyatywe ludową; izby pra- 
I pzpstytucya gwarantowała 
p Prawa obrony pracy, Nie mo- 
nne ustępy kapie odpowiedzialnosej za od 
„ddać losów ż zstytucyj, Diątego mie możemy 
$ Uważamy a jej całością. Niemniej jednak- 
ulwalenio kj, S"ÓJ obowiązek stwierdzić, że 
Nin, dys we ytUCYJ słanowi doniosły mê- 
boj, dzimy do rodziny państw de- 
Raczy, 0 którę uzyskaliśmy bowiem szereg 
Srt nieraz Bow proletaryat innych krajów wal- 
tyg iska posja e przez lat dziesiątki, . 
rogu leiszych a obecnie jedno z najdemokra- 
PrzEprowiad. 


peziamentarma ministrów 70- 


NAPRZÓD 


uchwalenia konstytucyi 


znano za podstawe bogactwa naredsweg9; u- 
stanowiono wolność polityczną į równoupraw- 
nienie wszystuich bez różnicy marodowości i 
wyznanią zapewniono kezplątneożć Szkoły a 
wreszcie usunięte wirylŃstow z senału į posta- 
mowiono, że rewizya konstytucył mezo przyjść 
fo skutku bez udziału i zgody Senatu, 

Ustawa dziś uchwalona nie wystarcza nam 
i będziemy dalej walszył: o nieuwagiędnione w 
niej postułaty nasze; jedncrzbowość, referen- 
dum, izbę pracy, rozdziai kościoły od państwa 
i śmiecką szkołę. W tych razuach widzimy dro- 
ge do nowego ustroju społecznego, dia socyall- 
zmu, 

Dziś, gdy po dwuletnich cięż: ich zmagamiach 
Połska utrwala się ostatecznie, praguiemy o- 
świadczyć z tej trybuny ludowi pracającemu 
górneśląskiemu, że giosując dnia 20 bm, za Pol- 
ską, wypowie się za przyłączerniera do państwa, 
mającego warunkj dziszegą rteraju demskzą- 
eyi, do państwa, którego Llesu zThttnicza z9r- 
ganizowana pod czerwonym sriändarem pa- 
trzy spokojnie į z poczuciem swgjej siły w szczę 
śliwe jutro, 


moc amerykańska a przeszkody 


wydaniu  zrakowskiem 
SO poutós masiępującą «wiadomość, krążącą, 
ada: si ka po mieście: 
du l4 Y go Ałnie dowiadujemy, w ciągu 
Placówek PA A. zwija w Polsce 8 ostatnich 
aitat nie udaje się do Ameryki. Jest to re- 
Wae kota edpowigdzialnej nagenki, jakis po 
arnej dzia anizowały przeciwko humani- 
et pray oŚCi Y. M, C. A. Jeżeli wiadomość 
W dziędzi  TZIWA, to likwidacya Y. M. C. L 
bedzie Sem opieki nad żołnierzem stanowić 
s Paryżu ść do głównego zarządu Y. M. C. I. 
by Y. M, wysłaao już szereg dzpesz z prośbą, 
A, Lac g A. w Polsce się nie ikwidowałą”. 
tak Tagonką < mieodpowiedzialne" koła, któ- 
jA A Zwraca się przeciwko instytucyi — 
* ią raty ch polach zasłużonej: w dziele 
liny te niesi ku rannym i chorym na froncie, 
u boj, enia pomocy i zdala od krwawej 
“ibig Z chlęk Czyje to hasło brzmi: kto do 
pato, gdy sm ty w niego kamieniem! 
Pyta E przy odz o akt nomæy bliźniemu, nie 
ni ninie, lep. wieści Chrystusa o dobrym Sama- 
dzy, tlko > salę niei dłolt samarytańską 
ma taé jesz DAĆ chce od miedoli, ale ję 
Nie ar - Jak owi faryzeusze, którzy tak 
tig iryzausz awali swoją prawowierność, jak 
napy 5 e Api, których Chrystus chgiał wznie- 
Oggy 3 zbud uczucia, niźli ich ciasmota wy 


Owana na nienawiści każdego 


Wier 
£ CY, każdego „heretyka“ 


PRZEGLĄD LITERACKI 


Młodzi i starzy 


Opanoy.„. „ Mokończeniej 
R wą SA Języka jest pierwszym, zasadni- 
dla Wzeba, em rozwoju talentu, W tym wzglę 
bta; Ułodych yć nieub'aganym i mimo gorącej 
i zyczliwości odrzucać wszelkie po- 


bkę ogłosił w „Ska- 
Wig JNiszegł ry. Kto urabia, okropną for- 
Weg t w ducka zy dza temsainem, jak mało 
Sr, "4 Języka polskiego, w istotę we- 

: erta nia ggi A obok ce join 
3 chni.; -> MNeodzowne jest także epano- 
skłąd Hor iersza, Skoro w owej próbce 

heksam ot naliczyjem kilkadziesiąt ku- 

a“ SĄ rów, to muszę drużynie „Ska- 
- leśli już nie horacyuszowe 

I in annum", zbyt sprzeczne z 
USPOSONj e e czasu — 


iemiem 
niu druki © nieco mniejszy pośpiech w 
Wszystkie "mh tego, co wyszło z pod pióra. 

alentó i a kierują się wyłącz- 
Camara Wade stórych wiesza się jedna- 
tyż yalomanów, Do nich załiczam 
Sego, Anatola Sterna i tym po- 


dY Git wes ox E > 
a IAWRgancją  ekspresyouj- 


kierykalne 


Rozumie się czyni to w pierwszym rzędzie 
skrajny obóz klerykalny z iszusią Grbaiem i 
nądjezuiią, ks. Lutosławskim na czele, 

Ci ludzie głoszą bezustannie, że filantropijna 
pomoc amerykańska — bo nie o Jedną I. M. C. A. 
im chodzi — jest podstępem protestanckim, aby 
za „misę soczewicy” opętać katolików, 

„Zapewne, że smaczną podczas głodu — woła 
jezuita Urban — wydaje się misa soczewicy choć- 
by ją niósł sprytny biblijny Jakób — nie wynika 
wszakżUwstęd, że my musimy odegrać rolę n'e 
opatrzmego i po czasie żalującego Ezawa, Wiara 
kaiolidsą cenniejszym jest przy vilejem, niż pra- 
iwo pierworództwa. Nie wymieni jej na dolary, 
kto ją rozumie i kocha.“ 

Takie myśli przychodzę po dostatnim zapewne 
obiedzie ks. Urbanowj — na widok zgłodniąłego 
dziecka, które na ulicy z rozkoszą wypija ku- 
bek kakao i zagryza białą bułką. Tak: to dziecko 
za dolary sprzedaje swoją wiarę pizeb'egłym 
Amer kenc. iioozy aż zzą Oceanu przywędro- 
wali kusić je. A pośredniczy w tej szatańsxiej 
robocie nawet zakonnicza ręka Felicyanki.. Tak, 
ale zaraz nasuwa się pytani”, czy daleką od tego 
cbozu klerykalnego, miotającego obelgi na „ku- 
sicieli* -— jest sama „Rzeczpospolita“? Toć tak 
postępuje najbliższe sąsiedztwo organu arcvbi- 
skupa, Teodorowicza, Wnprawdzie, z ks. Lute- 
sławskim i „rzeczpospolitacy* nie mogli wyżyć 
w zgodzie, lecz apór wiodą o taktykę sejmową 
nie o miarę wstecznictwa.. - 

A dalej zapytaray, czy ks, Lutosławski | ks. 


styezną i dadajstyczną posługują się do zasło- 
nięcia swego zupełnego braku talentu. 

Nie mogę się też przekonać do grubego tomu 
rymowanych i nierymowanych utworów, który 
p. te „Młoty” wydał Stanisław Ryszard Stands, 
Ani artykuł dziennikarski, złożony z oklepa- 
nych frazesów, chociaż się go ubierze w rymy 
(„Czas idzie“, „W podobieństwach" itp.), — ani 
drukowanie każdego wyrazu w osobnym wier- 
szu („Do Czytelnika“, „Do Boga“ itp.), — ani 
zarudzanie czytelnika swoim konwencyonal- 
nym „Weltsecłunerzem i swoim niebogażym 
awiekkiem wcale nienadzw:yczajnych myśli i u- 
czuć, choćby nawet w nienagannej formie so- 
netu, — nie stanowi jeszcze poezyi. Gdy p. Stan- 
de opowiada, ile wycierpiał, odnosi się wraże- 
nie, że nic nie wycierpiał, a tylko tak gada, albo 
też, jeśli coś naprawdę wycierpiai, to nie jest 
poetą, bo poetą jest ten, kto nastrój swój umie 
narzucić swoim czytelnikom, swoim śmiechem 
ich zarazić, swojego wzwuszenia im udzielić. 
Kto tego nie potrafi, niepotrzebnie marnuje pa- 
pier, tak drogi obecnie. 

Mniej papieru zmarnowała panna Irena Tuwi- 
mó%na, siostra ułalcniowanego posty, bo ogio- 
siła tylko „24 wiersze”. i to niedsugie, wydane 
bardzo wytwernie w miniaturowej broszurze 


nakładem Towarzystwa wydawniczego w War- 
sów bardzo popraw- 


zeniu 


„ 


szaewię. Forma tych wierz 
na (chociaż przeciwko ubsu 
„Mlubzesiami' nie można się 


zedzi. ele jirvka i 


polszczyzny 
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Urban działają wyłącznie na własną reke? Nie, 
cni tylko, jako gorliwcy, decyduja się na jawne 
wystąpienia, na jawna propagande. Inni, rozu- 
miejąc, jak taka walka w kraju. gdzie tyle da- 
rów z Ameryki przyjęta, razić musi swoio sru- 
boskćrneścią, wolą na arenę publiczną nie wy- 
stępować. 

W kwestyj nagonki na pomoc amerykańską, 
pisze o sprawach takich niekiedy dobrze poin- 
formowany Niemojewski: 

„Gdy protestancka Ameryka dokarmia wasze 
dzieci, posyła nam hojne dary i za pommes uwe- 
go stowarzyszenia „Ymca“ zakłada „Dom ofi- 
cera polskieko* i Teatr żolnieraki (znowu 
wskrzeszony po reorganizacyi) kardynał Merry 
de Val w okólniku z dnia 5 listopada 1920 roku, 
którego dokładny ©dqpis posiadamy, wzywa du- 
chowieństwo do walki z tą instyłucw-=", - 

Powszechnie twierdzą, że ruch „przeciw-ame- 
rykański* wzmógł się wśród kleru po powrocie 
biskupów polskich, którzy ocierali się i o Rzym. 

A rej wodzi wśród biskupów, jak wiadomo, 
ormiański arcybiskup Teodorowicz — nawiasem 
mówiąc patron „Rzeczypospolitej“. 

Jeżeli chodzi o Kraków — to świeżo Ameryka 
zegwarantowała tutejszej bratniej pomocy aka- 
demickiej 2000 porcyj dziennie różnsch produk- 
tów spożywczych — ale Rzym tego nie anrobuje. 

Więc właśnie w takiej chwili jezuicki „Prze- 
glad Powszechny” zaostrza swoje atali na filam- 
tropię amerykańską. 

Jest rzeczą przykrą, że Polska znajduje się w 
tem połżeniu, iż przyjmuje pomoc obcą. Ale 
zgoła byłoby, powtarzamy, czemś niapraktyko- 
wanem, czemś bezwstydnem, gdyby, jak chca 
klerykali, miałą okazywać brutalną niechęć tym, 
którzy tę pomoc nieśli. 

Może taką „politykę“ zalecać zdala Rzym, ale 
niema na nią miejscą tu w Polsce! 

Bo i polityka watykańska — a rzeczywista 
polityka polska tu się krzyżują, 

Nietylko dług wdzięczności į przyzwoitość na% 
prostsza, ale i rozum polityczny nakazuje społe- 
czeństwu polsl.iemu, ażeby precz odtrąciło od 
siebie wszelki pozór solidaryzowamią się z ma- 
gonką Lutosławszczyzny. 

Jakież bowiem ueczyniłoby w świecie polity- 
cznym Ameryi wrażenie, gdyby tam utrwaliło 
się przeświadxzenie, że Polska szykanami wy- 
płasza od siebie tych obywateli amerykańskich, 
którzy zdala przybyli, aby koić jej rany? 

Wypłasza przez fanatyzm, przez nienawiść — 
godną średniowiecza! 


Przegląd gospodarczy 


W czyich rękach znajduje sią piska nafta? 
Odnośnie do notatki pod powyzszym napisem 
w numerze z 14 tzu, zawiadamia nas tow. Nne- 
$towe „Limanowa“, że rafiaerya tamtejsza nie 
przeszła na własność międzynarodowej unii na- 
ftowej i pozostaje w tychsamych, co dotąd, rę- 
kach. 

=900= 


jak Słowacki w „Szwajcaryi”* lub Tetmajer w 
swych erotykach, nadaje się do albumu, nie do 
druku, Niezwykłość tych wierszyków  połega 
na tem, że w nich kobieta opiewa swą miłość do 
miężczyzmy, €o w literaturze jest dość rzadkiem 
zjawiskiem, ale to jeszcze nie decyduje o war- 
tości poetyckiej. Razić musi przytem popisywa- 
nie się kuliurą sięgającą do „klubzeslów" i wy- 
kształceniem sięgającem do „Alrauny*, Oto, 
czem są umeblowane głowy dzisiejszych bury- 
stów, usiłujących się wdrapać na Parnas... 


Z poetów starszego pokolenia niewielu już pi- 
suje, jakgdyby dlą pozostawienia młodym zu- 
pełnie wolnej drogi. Pisze jeszcze, i to dość dużo 
wierszy Loepold Staff, wirtuoz formy, ale poeta 
zimny, nie posiadający wiasnej  fizyognomii, 
chociaż — a może: albowiem — ustawicznie fi- 
zyognotmię swą duchową zmienia; w tomiku 
„Ścieżki polne* (wydanym wykwintnie przez 
Morikowicza) przeohraził się nanet w sielskie- 
go człowieka. Znać wprawdzie przebranie, czuć 
prak prawdziwych głosów wsi, które tak natu- 
ralnym dźwiękiem rozbrzmiewają po polach i 
łąkach Konopaickiej, mimo to jednak przyznać 
trzeba bukolikom Staffa, że są piękne i barame. 

Również Bolesław Leimian powędrował po- 
wędroma! zemiędzy poetów wiejskich. Zbiorek 
jego wierszy, zatytułowany staka“ (wydany po- 
debnie jak tomik Staffa przez Motrkowicza), 
pachnie gdzieniegdzie wsią, ale nie cały, Muzy- 
kalność wiersza, która i dawniej stanowiła wy- 
bitne mamie poezyj Leśmiana, ma tu w sobic 


LJ zań a 
Porachunki „przyszłej“ Rosyi 
Zamach na Sawinkewa 

Dzięki czujności władz hezpieczeńsiwa w War 
szawie, udaremnieno puzygotowany zamach na 
zycie p. Sawinkowa (o czem wczoraj donieślj- 
śmy w depesząch), Wszyscy sprawcy nieudane- 
go zamachu zostali już osadzeni pod kluczem, 
Są tp: gen. Permykin, dowódca HI armji oraz 
ęztonkowie sztabu tej armii pułkownik hr. Mu- 
rawiew, pułkownik Hewszelman i kobieta-szpieg 
vodająca się za Janinę hr, Zamoyską (znajoma 
hr. Murawiowa). Wszyscy oni zamieszkiwali w 
prywatnych numerach w hotelach „Saskim* i 
„Krakowskim“, gdzie zostali aresztowani, a Na- 
stępnie przewiezjeni do aresztu centralnego. 

W numerach spiskowców znalezjono kilka 
rewolwerów różnych systemów oraz naboje ©- 
płiowane, t, zw, kule „dun-dum*, które rozry- 
waja się w ciele zanicnego, powodując bezwzgłę- 
dng śmierć, Nadto znałeziemo przy  aresztowa- 
nych falszywe paszporty z gotowemi wizami, 
w celu wyjazdu zaraz po zamachu do Węgier. 

Ukąrtowany zamach siał zapewne w zwiazku 
z mzbudzonemi nadziejami na „odrodzoną* Ro- 
aye skutkiem buntu kronsztadźkiego; zamnacho- 
wey reprezentują wobec Sawinkowa czynnik 
zdecydowanej reakcył, Zapewne chcieli ubić 
konkurenta na punkcie chiwiycenja władzy w 
„pirzysziej* Rosvi. 

Sawinkow był dla nich za czeswoónym, a może 
i zbyt „polanotilskim”, 

Niedawno p. Fiłosofow, przyjaciel Mereżkow- 
skiego, musiał ustąpić z mrezasury — jeśli sie 
nie mylimy — stowarzyszenia rosviskiego w 
Warszawie, zapewne pod wmywem żywiołów 
czarnosecjinnych ozy białogwardyjskich (bo czar 
ne z bjałem miesza się w Rosyi przy określaniu 
wisttecznictwa); obecnie żywioły wranglowekje 
przygotowały kule szarpiące ma Sawinkowa. 

T takich gości — w dodatku o tak szpełnych 
Baznyiskach, jak Murawjew, lub tak przypomi- 
majacych niedawne ready Skałioma, jak Her- 
szelman (wówczas grasowało w Warszawie na 
wysokich stanowiskach aż paru Herszelina- 
nów)... żywi i lokuje Warszawa po hotelach, da- 
jac im mypełną swobodę ruchów, 


y Sprawy partyjne 


Z ruchu sSśwłałowego PPS. Komisya oświata- 
wa krakowskiej Rady robotn. PPS uruchomiła 
z początkiem b. r. szkołę partyjną, do której 
apisało się kilkudziesięciu towarzyszów, wyde- 
legowanych przez wszystkie prawie organizacye 
zawodowe. W czasie od 10 stycznia do 11 marca 
odbylo się ogółem 20 wykładów, w tej liczbie 
dwa, połączone m płenarmemi zebraniami miej 
scowej Rady robotniczej. Na treść ich. złożyły się 
odczyty z dziedziny teoryi i dziejów socyalizmu, 
skarbowości, ekonomii politycznej, zasad orga- 
nizacyi zawodowej i politycznej, tudzież aktual- 
nych zagadnień prawno-państwowych. Fnekwem- 
cya słuchaczów była wcale korzystna, przecię- 
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rytmy chwilami prawdziwie wiejskie, jak np.: 
„Wieczorem bylo,  (wiieazorem, — Gdy zorza 
gastia mad borem'",., Ale jak na poezyę nańtwy 
zbyt mienatunalma jest pogoń za oryginalnością. 
przejawiająca się w zwrotkach takich, jak na- 
stępująca: „Utrudą żałobny — Koń, dozgonnie 
ksobny, — Zaniepatrzył się na wóz, — Przym- 
knął oczy w cieniu brzóz — I krótkim kaszlem 
dudni, jak kobza do słońca”, 

Do pokolenia, które u początku tego stułecia 
stamowiiło ówczesną „Młodą Polskę", należy też 
lam Pielrzycki. Pozostał on sobie wiernym m»: 
świeżo wydanym tomiku poczyj p. t. „O bogu 
marmurowym* (nakładem Krzyżanowskiego), 
z którego niedawno podałem czytelnikom „Na- 
przodu” kilka wierszy typowych dla całości. Ce- 
chuje jego poezye forma skończona, spokojna 
harmonia, miara artystyczna, Właściwie jest 
Pietrzycki klasykiem, chociaż w jego impre- 
syach istotę rzeczy stanowią nastroje, drgające 
czasem, beziwzeżną tęsknotą („Bajka“), to znów 
tchnące jakimś mieuchwytnym žalem („Li- 
ścieme*), a mawot w tek spokojnych obrazkach, 
jak „Parkan dziurawy”, pokrawne małarsbwu 
„plein airu“. I wm jego teprodukcyach 'wWnażeń 
aw'tystycznych z Italii starożytnej i renesanso- 
wej i z średniowiecznych zabytków Szwajcarył 
2 pod marmurowej klasyczności wiersza wydo- 
bywa się gięboka nuta liryczaa. Bo Pietrzycki 
jest nawskróś lirykiem, a umiał szczęśliwie po- 
godzić zamiłowania klasyczne z twórczością im- 
presyonisty. 

” * = 
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ima cyfra ma jednym wykładzie wynosiła okrą- 
gło 28, W dniu li marea ukończono pierwszą se: 
ryę wykładów: o rozpoczęciu drugiej zawiadomi 
towanmzyszów w odpowiednim czasie komunikat 
osobny- 


Przegląd społeczny 


T Strejk rohotników krawieckich w Krakowie, 
rozpoczął się we czwartek 17 manca i ogarnął 
wiszystkie pracownie z wyjątkiem tych, które u- 
mowę podpisały; W niektórych damskich pre 
towiniach pracuje tylko parę niceuśdwiadomio- 
nych panien, które zapewne sądzą, że im Mai- 
strowie z dobrego serca dorzucą parę marek do 
głodowych plae. Streik spowodowali majsterka- 
wie w nadzież, że im ułatwi usprawiedliwienie 
przed kiliemtelą wysokich zysków, które pragną 
jeszoze powiększyć, rzucając robotnikom zale- 
Awe drobną pedwyżkę. 

Najopomiejsi w uwzględnieniu żaldań robotni- 
czych są mali majsterkowie, którzy, nie zairu- 
dniejąc woale robotników, wyrabiają robotę do 
większych magazymów, żądając od zamożnych. 
majstrów sutych zasiłków. Dla zwalczania ro- 
botników zbierają majstrowie wielkie sumy, a 
mali majsterkowie cieszą się, że się dla mich 
składa pieniądze, Inicyatov tych składsk, jeden 
a majsterków, zażądał za zbieranie pieniędzy 
3.000 mk dziennego wynagrodzenia, Przy takich 
dochodach praca dla tego pana jest zbyteczną, 
może zatem „strejkować”, Ciekawi tylko jeste- 
śmy, dokąd poważne firmy trzymać się bedę 
w ogonie drobnych majsterków, Ta niezrozumia 
ła, nieraturałna „solidarność“ wielkich z mały- 
mi, będzie tych pierwszych za. drogo kosztawać.,, 

Podbieść należy „natryotyzme* majstrów, Otóż 
cech, liczący kilkuset majstrów, złożył aż 61.000 
mk, na plebiscyt, gdy na złamanie strejku zio- 
żono już z górą, 150.000 mk. Kiedy na zgromadze- 
niu majstróry jeden z rozsądniejszych wzywał 
do ugody ze względu na plebiscyt, ogół zaknzy- 
tzal go, że ważniejszą jest kieszeń majsterska, 
aniżeli plebiscyt, 

Stwierdzono, że dochody majstra, zatrudnia- 
jącego kilku robotników, są o wiele wyższe ani- 
żeli zarobek galego personalu., To też pozsądni 
majstrowie, widząc jak wielkie straty przynosi 
im strejk, zgłasmają sie do komitetu strejkowe- 
go i podpisują ugodę, 

Zgromadzeni strejkujący postanowili zażądać 
záplaty zy czas strejku, o czem firmy zawiado- 
imiono, Nastrój wśród strejkujących wyborny. 

Strajk pracowników w restauracyi hotelu „Lon- 
dyńskiega”, jak donosiliśmy wczoraj, rozpoczął 
się z powodu brutalnego obchodzenia się wła- 
ścicieli hoteli z pracownikami kelnerskimi.) Jak 
nas informują z kół kelnerskich, pp. Egid i Spi- 
ra dorobili się w ostatnich czasach milionowych 
majątków drogą nadmiernego śrubowania ceu 
potraw i napojów. Cennika zatwierdzonego przez 
magistrat prawie nigdy w tym hotelu nie prze- 
strzegano, licząc ceny o wiele wyższe od cenni- 
ka maksymalnego. Naprzykład za bułki dzie» 
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Nakoniec jeszcze słów parę o tych, co nie są 
ni młodzi ni starzy, Do nich zaliczana laureata. 
ministerstwa sztuki i kultury, Józefa Aleksan- 
dra Gaiuszkę, który wydał obszerny tom poezyj 
pod dziwmym tytułem „Biesiada kameleonów". 
Mady jest wiekiem i -- pierwszym dopiero io- 
mem, a forne ma poprawną, jak stary. Niewiele 
ma, jeszcze do powiedzenia, jak młody, a na ta, 
to ma naprawde do powiedzenia, nie znajduje 
innej formy, jak stare. Ponieważ widać u niego 
talent i znać wrażliwość na  „futurystyczne” 
metody odtwarzania, przeto chciałbym so © 
strzedz przed przeładowywianiem liryków szcze- 
sółami opisowymi, Wytlómaczę na przykła- 
dach, e co mi idzie, Weźmy wiersz p. t, „Deszez* 
fiwie duże stronice peine konkretnych szczegó- 
łów, a mimo te czy wywołują one taki nastrój 
šoty, jak krótki wiersz Verłatne'a: „I pleure 
dans mon coeur, comme il pleut sur ła ville”, 
wprost przejmujący duszę żałosną, monotonia 
vozdyszczonego dnia, Weźmy wiersz p. t, „Wio 
czór jesienny“: znów dwie stronice szczegółów, 
kióre —- przekonany jestem — san auior da- 
ruje za trzy powiewite, niepochwytne zwrotki 
utkanego z wiatru i szłochu nastroju jesienne- 
go Varlaine'a: „Les sanglots lones des violons 
d'automne*.. W liryce musi Ikać lub śmiać sie 
— dusza. Jak fo zrobić, -* na to recepty niema. 
Poetą musi te recepte w sobie prząniość va 
świat, Emil Haccset. 
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sięciomarkowe pobiera się 14 mk. „Tana 
nie przestrzega się w tej restauracy! zed 
o wyszynku niedzielnym, gdyż SP ię 
napoje alkoholowe mimo zaka r 
i święta. Ustawa o & godzinnym | 152 
nie przestrzegana, gdyż pracownicy z z 
do 12-godzinnej pracy. Wszelkie uwas 
ny kelnerów, że goście skarżą się M eri 
ceny i uieprzestrzeganie cennika, nê rst 
właścicieli, a wreszcie aroganckie zacho 
tych ostatnich wobec personalu przeb 
cierpliwości pracowników, którzy 0€ 
nie porzucili pracę, Pp. Egid i Spi tot gst | 
wal 


zu W 
duiu 


piejby było, gdyby policya skon 
łokale, coby urzędowi walki z lie gó? | 
czyło wiele interesującego materyali. - A P | 
leży, że potrawy wydawane są Z b a 


ke de a pi PŁ: 
ją obecnie spólnicy gołemi rękami. BP] 
Strejk w fany p r» miarnicZ sę | 
„Gracovia w Podgórzu wybuch? w pia! tóć | 
wywołany wprost głodowymi płacam dziel | 
fabryce tej wynoszą od 45 do 80 Mk pz | 
Niemożliwem jest wyżycie z tak śmie 
skich płac przy tak szalonej drożyźmie: 4 
właścicieł firmy p. dr. Lislowitz przy anej Po | 
cyach nie daje do akordowych płac zammi" 
wyżki, a do dziennych płac Ś*fo do ob GW 
czyni zaledwie parę marek dziennie: i 
pornego stanowiska właścicieli streik zd ng 
i ostrzegamy towarzyszy robotników př | 
mowaniem pracy w fabryce „Cracovią jato 
Do robotników okręgu bialskiego. PAn 
urząd pośrednictwa pracy został Pre iýi 
ę Żywca do Białej i mieści się przy tk | 


Sprawy kolejarskie A 


ee 

DO PANA JASIŃSKIEGO, MINISTRA y| 

Nadzorcy i Ślusarze sygnałowi majan | 
kolei za zadanie naprawy telegrafu, ia 
urządzeń blokowych i ochronnych, pol 1 SA 
czałt za podróże 105 i. 154 mk. miesięc nr | 
3—5 mk. za dobę jako odszkodowanie zgi 
z podróży służbowych i pobytu ich od * aż £| 
poza. domem. Że za, takie dyety utrzyć” „zyć | 
fzestizoni nie można, o tem wie juź i ssb 
min, kolei żel. bo jeszcze w grudniu Wj gł | 
kólnik, że ryczałty za podróże zostały A wg 
strzygnięte i z ważnością od lipca 19% go 
w najbliższych dniach w życie, Mnożnik „ud | 
źniany i dyety innym pracownikom te "j 
podniesiono poraz czwarty o ryczajtach. st | 


dróże zapomniano i od lipca leżą w y P 
stwie niezałańtwiione. Czy przez to glod ggf | 


minister? Nie — inni? bagatela. Cóż R gó 
że przy takim pośpiechu i zrozumieniu pu 
władze potrzeb pracownika kol. a Z 4% 
strony przez fiżyczną wprost niemożliw o; 
twarza się położenie w kolejniciwie, 
skutkach zaznaczy się wykołejeniem, A p 
niem pocjągu na pociąg albo narażeniem pól 
czmości podróżującej na śmierć lub z jah | 
Kto będzie wimien? Czy pracownik zad” 
słodzony ad 8 miesięcy? A 
Pana ministra patryctyczne frazesy Por 
głodzie i chiodzie pracować możit, 
jednak ma swoje granice. 
Zapytujemy pana ministra kolej: w| 
1) Czy i kiedy wyjdzie nareszcie rozumieć, g] 
potządzenie o ryczałtach względnie mS | 
ich a wprowksdzeniu dyet pobieranych P | 
nych pracowników. ECA | 
2 Czy wiadomem Panu ministrowi, iaoi 
ministrów zastrzegła, że przez wprowa 
stawy o uposażeniu prac, kol, z 13 M 
wiłęt w swych pobemach nie może być PY 
deotym, a mimo to nadzorców syst. wa 
do 9 kl. płac, checia w austryackiej Ma 
płac byli równi, a nawet i wyżej piatti" 
dzisiejsi pracownicy uposażenia kl. 61 z gó] 
wy ich zmniejszyły się o przeszło 1024 më. A 
sięcznie. Pii 
Wierzymy, że dzikie strejki są sodita 
przeprowsdzenie militaryzacyi łatwe 1 Sr 
wierzymy, że położimie awioje zawdzię gali | 
„fachowcom* ministeryalnym, którzy © gt 
zawodzie nie większe niają. pojęcie jak E 
astroromii, rozpacz nasza jednak jest M 
Bo przy rządach siinej ręki zauważam 
wstydu i objaw cynizmu u tych, którć? 
diuja. 


al 
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Pracownicy działu etehtrotechnic? 
mykekcyi brakawsksćj: 


Az. 66 


— ża NKFRZOD” 


T 
tatr Nowości; „Gwiazda Kaukazu", operetka 
Twóse mą Tunskiego. Muzyka Z. Wiehlera 
wala AE Peretkowa wi Potscè wzrasta z nie- 
śmy wysta oscig, W ciągu dwch lat osiągnę- 
dich, wsz ych dziej opereikowych pol- 
Wórczośęi pol "jąc Przyczyna. wzmożenia 
ści scen m iej operetki tkwi w  rozroście 
tych ieatrów retkowych m Połsce. Dla tiez- 
botrzepny +, Paretkowych (około dwudziestu) 
Zapatrywani zer, Jakiekolwiek miałby kioś 
anig artystyczne na ten pożędany czy 


PPcżadany objaw 


BOlska onera > SPOlecznie należy twórczość 
tyle j ty, EIROWĄ popierać, Bo choćby fakt, że 
tyle tysi > 


Amias gą niec) marek polskich, za tamtyemy, 

: e Wiednia, czy Berlina, przesienie się 

s Hy tj polskich, jest obja- 

m. 

tniej Nowości openetkowaj „Gia, 

P. Stef, Turski jest zanadto do- 

a nieg: "szef ced nowa, orotoka b 
j - Lzyttaliśmy: dopiero prz 

Ba mn TOCoNzyG z wystawionego jego „Cza- 

Ayazma, w Warszawie, reconzya pełne en- 

a B i jmd 

go ze Gwiazdy Kaukazu* jak zawsze u te- 

izenian 4, Skomplikowana, z dużem doświad 

Ustrzony yep p Scenicznych zbudowana. Tekst. 

tualng EA tym razem dość skąpo) w ak- 

jej, 7 Akcyą współczesna, na tle sfer 

kontrasty p -t0Te Taprezentują realizm życia i 

j dzieży, (płeć brzydka wraca z Boi 


= „odd dy M ZSgrnuni Wiehler. Muzyka 
Zują dzieł azu” ma te zalety jakie wy- 
Muzyka p va (Salmana lub Lehara. Prawda, 
Mysjach p. Wiehlera niema oryginalności w po- 
Muzyka 5 matycznych, czy harmonicznych, 
Einne 119 eksperymentuje, lecz daje w wy- 
nale do Aaii środków! muzycznych dosko- 
ti melodyg, , TOdMANE tło muzyczne, Ujmuje 
Niki, yinością, co jest najważniejszym czyn- 
tru Nowogęą osci uperetkowej, Dyrekcya Tear 
Zymić powij Tie spełniła tego obowiązku, jaki 
wej jt skrypt każda połska dyrekcya dla no- 
„BOL polskiej, 
tak niez, POlskich autorów jest bądź co bądź 
Bolskiezę Ykiem wydarzeniem w dziejach teatru 
makiem Ws każda dyrekcya, choćby tak pod 
ści TE kurego pracująca, jak dyr. Nowa- 
wiązek, jeśli się już decyduje ne Wy- 
j na olskjej operetki zrobić wszystko €o 
Hojandyże wał wiecej., jak dla „Dziewczęcia z 
* To jest obowiązkiem jeśli nie arty- 
Teatr N to społecznym. 
big Poalsk ości poraz pierwszy wystawił u sie- 
»Miszki * operetkę i zabral się do niej jak... do 
Deg antoro aata", Tego czynić nje wolno wo- 
wości polskich. A gdyby nawet dyr, No- 
‘e, jle „Gmtieżą zję Kaukau" nie zarobiła ty- 
Muszę, m e kalkuluje, to raz jeszcze zaznaczyć 
d których wobec autorów polskich obowiązki, 
wy, 0 Pamiętać powinien każdy polski te- 
Arty 


m Yści z p sia 
stron NB a ciem. 


LB, y. 


ży i 
dzważań historycznych 
„ Elem | (Ciqe dalszy) 
ity wdziera a tryezmy zatem w sposób rozma- 
demsjej wig różnymi czasy w fizykę kuli 
«~ dawniejszych wiekach bowieru, 
ludzkie ogramiczały się wszędzie 
emi rodzinnej i do siebie samych. 
» One prawie zupelnie w zetknięcie 
ddziatywęj  0-zlemską, tem potężniej jednak 
dów całośc Egg imdywidualnošci państw i tu- 
rzystęgy 3 Pierwiastków lizycznych kraju oj- 
s harakten e? Przyroda. Stąd też może postacie 
ód tych udzi utalentowanych, prących 


p. Urbamkównej (zanik 
) i p. Cotoli (aparycya nie nada- 


2 gą? 


OMION g, 
O zi 


š lizyka d 


Ziej in. Mim typy więkniejsze, 
> niż osa dUalnie i historycznie skończo- 
ni, zdają ną tości czasów nowszych. Wzrośli 
Niebem oj Rag TO cudzych, calkowicie god 
Fc] r EA na ziemi, która w pelni sH 
dżywezą wów "ARE: wWiszystkie ich członki polila 
"Stystieje teh jp | Sokami, Skutkiem tego także 
"ywiscie i cd Arodońc pierwiastki tworzyły o- 
jedność vodzimią i swoistą — a miało 
Egipcya n, Persów i Hebrajczy- 
aden wmiyw nocy i Italów — sy czasach, gdy 
M tomara ;  WOŻYtNy j kolonizecya, wymia- 
a "ogóle stosunki z obczyzną nie 

Sawe drogi rozwojorii kultury w 
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jaca się do tego rodzaju postaci co Halina) spet- 
nii chłubnie swoje zadanie, a więc p. Rogińska 
(rola tytułowa) oraz panowie: Maryański, Tur- 
ski, Woliński, Soliński į inni, 

Całość przedstawienia, z powodu należytegu 
przygotowania przez autorów części muzycznej 
i prozawej szła składnie, 

Tańce i ewolucye pomysłu p. Nellego zyskały 
sobie uznanie. 

Parędriesiąt osób, siedzących w pierwszych 
rzędach zwracają się do dyrekcyi z prośbą aby 
raz wreszcie wiytrzepano dywany, z których u- 
noszą się tumamy kurzu, oesiadają na płucach 
i ubraniach widzów, Byłoby też pożadanem za- 
szycie dziur w dywanie. wskutek których p. Ro- 
gińska pofknąwszy się upadła na scenie, te dwa 
fakta dowodzą najlepiej jaką. oprawę sceniczna 
dano premierze polskiej, B. R. 


KRONIKA 


Imieniny Naczelnika państwa 


Obywatele! Dzisiaj przypomnieć nam sobie 
wypada, czem dla powstającej Rzeczypospolitej 
była i jest osoba Naczelnika państwa i naczel- 
nego wodzą. W latach pozytywistycznego mie- 
rzenia spraw wszelkich kramarskim łokciem -= 
był rzecznikiem wyklętych wartości moralnych. 
W latach zwątpienia — apostołem wiary Narodu 
we własne siły. W dobie niewdzięcznych, mo- 
zolnych przygotowań — twardym niezrażonym 
pracownikiem. W chwili powszechnej bezradno- 
ści i tchórzostwa — jedynym, który świadomie 
wziął ma siebie odpowiedzialność zdecydowa” 
nych męskich poczynań. W okresie obcych na 
Armię Polską zakusów i własnych naszych upo- 
dleń -~ strażnikiem niezłomnym honoru, drogo- 
wskazem rozumnej nieustępliwości. Dziś w do- 
bie narodzin Rzeczypospolitej — wyrazem naj- 
lepszym przezornej miłości ojczyzny, twórczego 
optymizmu i niezachwianej godności, tłomaczem 
jasnowidzącym posłannictw dziejowych Polski. 
A zawsze był i jest wychowawcą surowym cha- 
rakłeru narodowego, szermierzem równej dla 
wszystkich wolności rozwoju, miłującym Ojcem 
i Synem równocześnie. I jeśłi walki dziejowe, 
jak i ludzie, mają ciało i duszę, to Twórcą du- 
szy polskiego odrodzenia jest Józet Piłsudski. 
Związek Strzelecki, którego dzisiejszy Pierwszy 
Marszałek Polski był pierwszym Komendantem, 
z radosną dumą ukazuje wam Obywatele tę po- 
słać jedyną, bowiem na jego podobieństwo wy- 
chowujs w Polsce nowe pokolenie świadomych 
i miłujących gospodarzy, a jeśli trzeba, nieustra- 
szonych bojowników. Zarząd krakowskiego okre- 
gu Związków Strzeleckich: Włodzimierz Tetma- 
jer, prezes; Wacław Denhoff-Czarnecki, komen- 

ant. 
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Wczoraj, jako w przeddzień imienin Naczel- 
nika państwa Piłsudskiego przeciągały ulicami 
Krakowa po godzinie 5 po południu orkiestry 
uczniów szkół średnich. O godz. 7 wieczorem 
przed główną strażnicą wojskową na Rynku 


kraju macierzystym przez oddziaływanie wzaje- 
mne, by dopiąć większych jeszcze korzyści dla 
celu j dobra ogólnego. Rozwoju państw ì naro- 
dów nie możemy tedy zrozumieć dokładnie bez 
troskliwych badań i studyów mad terenem, 
gdzie widowisko to się odbyło. Wymaganie ta- 
kie pozostanie w zupełności usprawiedliwio- 
nem i wtedy nawet, gdy — jak to dzieje się o- 
becnie dość często — przypisywać będzierny po- 
szczególnym ludom określone calkiem właściwo 
ści i charaktery, będące udziałem tychże wśród 
miszałkich warunków i losów; rozwój ich konkre 
tny związany jest niezaprzeęczenie w każdym 
czasie z realnymi warunkami geograficznymii, 
które określi] raz Ihering mianem podłoża hi- 
storycznego, Z trudnością tylko zdołamy w pro- 
biemie e wzejemnem uddziaływaniu typów rą- 
sowych è mplywów świata zewsęirznego na- 
kreślić w każdym wypadku granice ścisie dia 
poszczególnych tych czynników. W iym kierin- 
ką zgodzić się można calkowicie na to, ch mo- 
wi podróżnik Koll: „Jakiż to duch o tuk szezu- 
pym zakregie widzenia, jak my ludzie, odwie- 
żyłhy się ma próbę rozstrzygania, to w charak- 
terze ludu jest grzecheiu Adamowvm, tą zaś 
cnotę yrzedków: co tkwi w naturze wrodzonej, 
a to natomiast ustala wola swoboda: ca jest 
pierwiastkiem przejętyłn i nrobienyio przez 
nas zanych, co wreszcie w orynach i porusze- 
niach ludzkich uwarunkowane jest klinain i 
wlaściwosciwni kraju. Typy charaktorystyęzne 
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głównym ustawiły się orkiestry 20 p. p., tram- 
wajarzy i weteranów wojsk polskich. Muzyka 
wojskowa 20 p. p. po odegraniu kilku utworów 
patryotycznych ruszyła przy świetle płonących 
pochodni z przed strażnicy i przeciągaia ulicami 
miasta, grając wojenne legionowe piosenki. Thum 
ludzi zapełniał Rynek, przysłuchując się kon- 


„gerłowi orkiestry tramwajowej, która odegrała 


szereg utworów polskich kompozytorów. Muzyka 
weteranów wojsk polskich po odegraciu patryo- 
tycznych pieśni obeszia Rynek i główne wice 
miasta, Kraków przybrał odświęlną szatę. Wszy- 
stkie domy udekorowano flagami o barwach 
miasta i państwa, Flagi zwisały także z gma- 
chów rządowych i miejskich. Niektórzy kupey 
krakowscy udekorowali wystawy swoich skle- 
pów i ustawili obrazy lub biusty z podobizna 
Naczelnika państwa Józefa Piłsudskiego. Szcze- 
gólnie pięknie wyglądała wystawa, artystycznie 
urządzona w sklepie Barana przy ul. Sławkow- 
skiej. Nastrój w mieście był podniosły. Do pó- 
¿nego wieczora publiczność przeciągała tłumnie 
ulicami miasta, towarzysząc orkiestrom, 
= kJ a 

W dniu dzisiejszym oprócz uroczystego na- 
bożeństwa na Wawelu oraz nabożeństw szkol- 
nych odbędą się nadto z okazyi imienin Naczel. 
nika państwa nabożeństwa, urządzone w ko- 
ściele ewangelickim a staraniem Kady wyzna 
niowej gminy izraelickiej w starej bożnicy i swią- 
tyni postępowej. 

a e (ipada 

Rada miasta Łodzi uchwaliła wmurować ta- 
blicę pamiątkową na domu, w którym Naczel- 
nik państwa przed ćwierć wiekiem mieszkał 
konspiracyjnie jako redaktor „Robotnika“ i zo- 
stał przez żandarmów rosyjskich aresztowany 
wraz z tajną drukarnią PPS 


Swieto Konstytucyi 


W niedzielę 20 bm. zamanifestuje Kraków 
w sposób uroczysty radość z okazyi uchwalenia 
przez Sejm ustawodawczy Konstytucyi Rzeczy- 
pospoljtej polskiej, W uczcęzeniu tego podnio- 
słego aktu historycznego społeczeństwo nasze 
winno wziąć udział bez wzglęau na różnicę 
przekonań politycznych, które niechaj w chwili 
tej podporządkują się wiełkiej idei państwowo- 
ści polskiej. W czasie uroczystego „Te Deum* 
w katedrze na wzgórzu Wawelskiem, głos Zy- 
gmunta oznajmi zgromadzonym tłumom oraz 
poniesie w dal jak Polska długa i szeroka ra- 
dość wolnego obywatela polskiego, który odtąd 
ehroniony w swych prawach i obowiązkach 
przed gwałtem i niesprawiedliwością żyć może 
swobodnie w niepodległej, zjednoczonej Polsce. 
Po nabożeństwie i „Te Deum“ niechaj tłumy 
ruszą w pochodzie ul. Grodzką pod ratusz kra- 
kowski, gdzie Rada miejska przy udziale przed- 
stawicieli władz i szerokich sfer obywatelskich 
publicznie złoży hołd Sejmowi i Naczelnikowi 
państwa. Pod ratuszem między godz. 11 a 1 
w południe orkiestra tramwajarzy odegra sze- 
reg pieśni patryotycznych. Wieczorem tegoż 
dnia orkiestry w teatrach miejskich odegrają 
hymn narodowy, poprzedzóny przemówieniem 
o znaczeniu konstytucyi. 


warodlówy, jakie widzimy w najwcześniejszych 
momentach rozwoju dziejoawego, sa tworami, 
które powstały pod dzialaniem olbnizymiej ilości 
tajemnych wpływów i przyczyn”, 

Skoro zatem, zmuszeni wprost koniecznością, 
nie będziemy mogli odinówić geografii wielce 
poważnej roli w badaniu i nauce historyi, to 
rezultat podobny ukaże się także nprz, odnośnie 
i do etnografii. Ma ona wprawdzie niejednokro- 
tnie do czynienia z ludami, pozosiającymi jesz- 
cze na niskim bardzo stopniu uobyczajenia, któ- 
rymi to ludami kieruje w zupciności zasiisłośc 
ślepa od przyrodzonych warunków. Lecz na- 
przód nie godzi się zapominać, że tu, podobnie 
jak wszędzie w procesach rozwoju duchowego, 
gry nice są wielee płynne, a ludy pierwotne przy- 
miewają zwolna charakter ludów kulturalnych. 

Pozałtern częściej rozchodzi się nie tak bardzo 
o ustalenie poszczególnych, dokładnie zróżnicz- 
kowanych, o ila możności chronologicznie ogre- 
śionpych memontów, wzelędnie rozdzialów =- 
Znaleźlibyśmy się bowiem w takim razie calko- 
wicie w świetle życi historycznego — lecz o u- 
jęele psycholegiczno stadyów razwojowych, któ- 
re skutkiem: prostoty tej i łwakn ziożoności, mie 
«ą już dla nasdostępne w ograniczeniu, 
ionem przez historyc, Jesli historya ga 
EW Taze, Nie mo- 
tO SUNO DIACZ się eu- 
ograniczać się do przedstawieni: kuliury w jej 
szczytach najwyższych, ubkedąby howiepr (ela 
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Wiadomości caebists. Wiceprezydent m. Kra- 
kowa inż. Rolle wyjechał wczoraj ba kilka dni 
w sprawach miejskich do Lwowa. 

Urząd rezjemczy fla spraw najma rozpocząt 
swoje czynności w magistracie krakowskim 
pierwszą rozprawą w środę 16 b. m. ` 

Y. M. 6. A. w Polsce pozostaje. Jak się z pe- 
wnych ź£.ódeł dowiaduje, wiadomości o likwidacyi 
działalności Y. M. O. A. w Polsce okazały się na 
szczęście przedwczesne. Jest to intryga kierykałów, 
którzy robią nagonkę na tę tak ważną i wielce 
fuantropiiną instyiucyę. Szczególnie krecia robota 
kstęży dużo szkodzi naszemu społeczeństwu a szcze- 
gólnie biednej ludności, która wspomagana jest 
przez YMCA. Prezydyum naszego miasta i stery 
kompetentne powinny zająć się tą sprawą i poło- 
żyć kres wstrętnym intrygom kleru naszego, Sze- 
rokie masy biednych żądają tego od miasta. 

Rejestracys osób przybyłych z Rosyi. Z polece- 
uia ministerstwa spraw wewnętrznych dyrekcya 
policyi wzywa wszystkie osoby bez wzgiędu na 
przynależność państwową i niezależnie od obowią- 
zku rejestrtacyjnego przybyłe do państwa polskie- 
go z Rosyi po dniu 12 października 1920, aby 
w ciągu dni 14-tu stawiły się w tutejszej dyrekcyi 
policyi (biuro Nr 18) dla zgłoszenia swej obecno- 
ści i złożyli swoje dokumenty osobiste. Osoby, 
które przybędą już po ogłoszeniu niniejszego, winny 
się zgiosić w dyrckeyi policyi najpóźniej w siedm 
dni po przybyciu do Krakowa. Osoby nie posia- 
dające obywatelstwa polskiego, które nie uczynią 
zadość powyższemu zarządzeniu, zostaną niezwło- 
sznie zatrzymane i wydalone z granic państwa. 

Równocześnie przestrzega się wezystkich, na 
których ciąży obowiązek meldowania obcych, iż 
w razie zaniedbania tego obowiązku, zostaną po- 
ciągnięci do najdotkliwszej odpowiedzialności kar- 
nej. 

Z teatru im. J. Słowackiego komunikują: Dzięki 
zościnie K. Adwentowicza pojawi się na scenie 
krakowskiej jedna z najświetniejszych sztuk T. 
Rittnera „Don Juan*. Utwór ten należy do tych 
dzieł Ruttnera, kióre zdobyły za granicą najwię- 
kszą popuiarność. W Krakowie grany był przed 
wojną w tejsamej obsadzie trzecn giównych ról, 
t. je hrabiego p. Adwentowicz, Zuzanay p. Be- 
dnarzewska i proiesora p. Jednowski. Obecnie 
przybywają; Makarczykówna (Krystyna), Mala- 
nowiczowna (Hania) i Orwid (sekretarz). Sztukę 
przygotował p. Jednowski. „Don Juan* będzie 
powtórzony w niedzielę i we wtorek. 

Z teatrua Bagatela, Na sobotę i niedzielę zapo- 
wiada afisz „dU0 dmi", na poniedziałek „Karna- 
wait Mosnara, autora granej na naszej scenie 
„Konfekcyi meskiej", „Oficera gwardyi , „Dya- 
wła” i wielu innych sztuk, które zawsze cieszyły 
się powodzeniem. Bilety na preniierę i dalsze 
swzedstawienia nowości nabywać można (przy 
xasie teatru, 

Z teatra Nowości, Dziś i jutro w sobotę „Gwia- 
„da Kaukazu" St. Turskiego i Z. Wiehlera, która 
1a premierze zostala entuzyastycznie przyiaią., 
W niedzielę popołudniu į wieczór „Miszka Mma- 
mat“, operetka Szirmaja, która chwilowo tylko 
weszla Z repertuaru ustępując miejsce „Gwieź: 
lyte Kaukazu“ » 

Poranek autorski Leona Wiesenterga udbę 
duje się w Bagateli w niedzielę 20 b. m. 
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tors budowy, Nie żąda się przez to -- rzecz pro- 
sa - włączenia w zakres historyj "wszystkich. 
mernton i ludów o niższym typie uspołecznienia 
— jest to właśnie istotę i treścią etnografii -- 
jednakowoż z trudnością będziemy mogli ode- 
przeć następujące żądanie Ratzla: „Ogólna hi- 
storya, kultury nie będzie w stanie pominąć już 
j mieszkańców Meksyka i Peru, Japoń- 
k Yi Melajów, jeśli nie chce sprzeniewie- 
«zyć się mazwie swojej, a każda historya Sta- 
nów Zjednoczonych będzie zmuszoną dać sze- 
„rosie miejsce działalności i stosunkom tamecz- 
nych ludów pierw otnych 
Nie potrzeba wprawia zie godzić się odrazu ił 
bez zasiwzeżeń na opinię znanego podróżnika i 
znasycy Afryki, Henryka Bartha, że ruchy tu- 
łów Afryki centralnej mają także bogatą Swą. 
iistoryg, lecz kto w obliczu potężnych ruin 
miast Ameryki środkowej i kambodży (że po- 
mimę inne dowody i odkrycia) twierdzić zdoła, 
iż nie mamy tu doczynienia z dlugimi okresami 
życia  hislerycznego i  Mzrostu duchowego, 
z tym nie opłaci się właściwie trud dowodzenia. 
Czujemy prawie ochotę przyklasnąęć temu o- 
stremu ~- być moze zdanie Ratzie, iż dziwnym 
aśnie historya pows zechna W rozu- 
ia dziejopisarzy doby współczesnej z regu- 
k najdalej stoi ud tego, aby być historyą 
ludzkość ści į że także dziejopisarsiwo specyałne 
rzadziej, niżby sobie życzyć można było, zwra- 
cg Umerę ma korzyscj, jakichby udzielić mu 
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Towarzystwo Przyjaciół Francyl urządza w po- 
niedziaiek 21 bm. o godz. 6 w sali Kopernika 
Un. Jag. odczyt p. Kamila Guy, agrógó Sorbony 
i gubernatora kolouialnego, pod tytułem „Les 
colonies frangaises*. P. Guy przybywa do Pol- 
ski w misyi urzędowej, aby zwrócić uwagę spo- 
łeczeństwa polskiego na szerokie możliwości 
wymiany i stosunków handlowych między Fran- 
cyą a Polską. P. Guy w odczycie swoim zbie- 
rze swoje wrażenia i dośw.adczenia z długole- 
tniego pobytu w koloniach na stanowisku kie- 
rującem. 

Odczyt w Muzeum przemysłiowem. W rN d. 
19 bm. o godz. 7 wieczór oubędzie się w mej- 
skiem Muzeum przemysiowem ul. Smoleńsk 1.9 
odczyt p. inż. górn. dra Juliana Czaplińskiego 
p. t. „Znaczenie przemysłowe Górnego Siąska*, 

Gdczyt, W niedzielę 20 b. m. o godz. 4 papoł. 
w sali Domu rupotniczego w Podgórzu, płac Ser- 
kowskiego, odbędzie się odczyt kyt. Teslara p. t- 
„O wartościąch polskiej kultury wojskowej”, na 
który sympatyków idei strzeleckiej zaprasza 
Zarząd okręgowy krakowski Zwigzku strzele- 
ckiego. 

Sent MAhesa, głośna tancerka, która swoimi 
występami wywołała w Paryżu i Londynie nje- 
bywały entuzyszm i którą prasa zagraniczna 
porównuje jodynie z tancerkami tej miary, co 
słynną Pawiowa i Izadora Duncan, wystąpi w 
Krakowie tylko raz jeden, a to w niedziele 20 bm. 
w teatrze Nowości. Sent M'Ahesa jest nietylko 
świetną tancerką, ale też i makomitą awtystką.: 
która swojemi produkcyami umie więzić uwa 
ge widza. Sprzedaż biletów u J. Rudnickiego, 
linia A—B odbywa się w szybi:iem tempie. 

Wystawa świąteczna w Muzeum p'zemysłowem. 
Zarząd miejskiego Muzeum przemysłowego im. 
dra A. Baranieckiego pragnąc zapoznać szerszy 
ogół ze zdobniectwem ludowem, urządza wysta- 

wę wycinanez ludowych, pisanek i malowideł 
ściennych z różnych okolie kraju. Wystawa o- 
twartą będzie od 20 bm. do 20 kwietnia codzien- 
nie od godziny 10 do i w poludnie i ed 4 do 
7 wieczorem. Wstęp 5 Mk, młodzież w zbioro- 
wych wycieczkach 3 Mk. 

Koncert symioniczny w Krakowie, Na kon- 
cert symf. XV, w najbliższą niedzielę 20 bm, zo- 
stały bilety w pierwszy dzień rozsprzedazy Wy- 
sprzedane. W programie muzyka rosyjska (Glin- 
ki: krakowiak, Lindowia: Baba Jaga i Inter- 
mezzo, Borodina: Karawama w stepie, Kalinni- 
kowa: Symfonia g-moll). Dyryguje Z. Górzyń- 
ski, XVI, koncert symf. odbędzie się w ponie- 
działek 28 marca o g. 11 przedpoł, na którym 
będzie powtórzony program koncertu XV (ro- 


KINOTEATR „SZTUKA“, ulica św. Jana L. 


Dziś premiera! Od soboty dnia 19-.go do środy 23-go marca 192 
Wspaalały podwójny program. Najbardziej aktualny i senzacyjny film. 
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zdołała umiejętność siostrzana w tem tak bar- 
dzo topograficznie akreślenem zadaniu”, Jest tu 
zamisze jeszcze miarodajną perspektyka Kanta, 
który, jak to sam oświadcza, zwracał się wyłą- 
czmie do tej prostej, bezpośrednio opłatającej 
nas przędzy dziejów, rozpatrując właściwie tyl- 
ko historyę Europy cywilizowanej, jako siedli- 
ską kultury owoczesnej i pozostawiając na u- 
boczu inne gałęzie pomocnicze, które nie oddzia- 
żływały na nią bezpośrednio. Tylko pod tym 
warunkiem mogła się także rozminąć ta pełna 
niebezpieczeństw i wielce szkodliwa idea teleo- 
logiczna o historyi ludzkości; jako spełnieniu 
ukrytech zamysłów przyrody, albowiem mo- 
żność szybkiej oryentacyi na widowni dziejo- 
wej naginała stosunkowo dość łatwo i fakta sa- 
me do raz pomziętych celów. 

Z pełną słusznością skonstążować należy, iż 
psychologiczne poznanie rozwoju ludzkiego, bez 
pomocy ludów pierwotnych, zgła jest niamożli- 
we. Aby zatem mówić o historyi świata, trzeba 
hez kwestyi oryentować się w pierwszej linii 
wszechstronnie w całokształcie ludów na ziemi. 
Trafnie zauważa dr H. Hehnolt w wydawnictwie 
zbiorowem p. t. „Historya świata”: „Jest rzeczą 
zrozumiałą, diaczego nie chcieliśmy dotad sły- 
szać zbył wiele o wizepiarząch Oceanu Snokajne- 

soi negrach, ponie aż rola. jaką odegrali oni 
¿ cie MAE cE mie naiczy bynajmniej do 

! iino jednakże usprawiedii- 

sie Im- 
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syjski), Na XVI konoert sprzedawać . peate 
sa zamawiań braci Lipskich od PpoT* 
21 marca od godz. © rano. 
Wznowienie rusha tramwajowogo. Od. 
podjęty zostaje z powrstem ruch na Hi 
Kalwaryjska (Podgórze) — Starowiślna 
nek główny — ul Wiśtsa — Salwat0? 
na tej linii będzie kuriować 5 wozów. 
Wiytor Łabuński, znany pianista, 
ostatnim koncertem w bieżącym 5e70%* sd 
dzielę dnia 20 bm. w sali „Sokoła“. BOBS 
gram obejmuje kompozycye Bacha * 
Beethovena, Brahmsa, Schumanna, GiS 
pina, Liszta i innych, Koncert vy wołał 
zaintersowanie i niewątpliwie ściągnie 
publiczność. Pozostałe bilety są do 
Rudnickiego Linia A—B, wodor 
Odczyt. W „Zjednoczeniu: ogólno 28W SI) 
inteligencyj pracującej" (Dunajewskie80 
odbędzie się we wtorek dn, 22-bm, odef 
Dra Józefa Drobnera p. t.: „Zagadnienia 
miczne chwili bieżącej“. ka 
Ocebrane rzeczy od złodziei. Policya krak ja 
na dworcu kolejowym skonfiskowała W P 
czasie różnym podejrzanym osobom rozoiait® | vy 
czy, jako to: zarzutka damska, trzy nakty 
łóżka, jedwabną nową suknię, kilka met od 
teryi jedwabnej, świtkę itd. Rzeczy te 5% ao ayt | 
brania na inspekcyi policyi na dworcu kolej pó 
Kradzież biżuteryl. Policya aresztowała Kity 
Więckowska I. 19, za kradzież biżuteryi 53 jk | 
dę p. Słanisiawa Spyry. Kradzież tę Pai 
Więckowska podczas gościny u poszkodow 
Kradzież widokówek. Na kradzieży kartek” 
kówek w sklepie Antoniego Bulaka, przy i a 
najewskiego 9 przychwycono 18 letniego 
Lusińskiego. Lusińskiego aresztowano. a | 
Na gorącym uczynku włamania areszt ję | 
w Krakowie 20 letnią J. Wióbel, która W 
rzystwie nieznanego mężczyzny usiłowała, 
się do mieszkania p. Maryi Gut przy ul $ 
Spólnik Wróblowej zbiegł. 
Dręczycieł zwierząt. Do policyi krakowść! 
prowadzono Izaaka Federa, handlarza bydi®& 
w okrutny snasóh pastwił się nad krową 
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Dyrektorem teatru miejskiego we Lwowiś 
nowany został p. Ludwik Czarnowski, były 
sta i reżyser „Bagateli* w Krakowie. 

Pilność policyi państwowej w Rzeszowie ję 
noszą nam: w pigiek 11 b. m., gdy po api 
nej pracy powrócił do domu do wsi St2 pić” 
pracownik kolejowy J. Fiząsa o godz, 8 i ; 
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Tylko 5 d 
wielki dram 
w 4 akta” | 


wyborna jakiej już oddawna w K 


EA 


dye, ba nawet wszystkie ludy Azyi wschodnia 
z planów prawdziwej historyi świata, a rot yo 
Ameryki zbywa się tylko krótko takimi Vo 
momentami, jak wojna o niepodległość it io 
Są to poprostu sztuczki, mające pokryć za 
potanie, wiadomości niedokładne lub grani 
sposób patrzenia na rzeczy. Jestto, jak posie 
dzieliśmy. niezbędnie konieczny warunek g & 
townego i naukowego traktowania tych i 
spornych problemów, lecz istotny dowód żyd 
działalności historycznej leży dopiero w de 
niu wzajemnych zetknięć į oddziaływań ro 

tych ras i ludów, związku między jedyna 
na pierwszy rzut oka być może ceikowieSJ 
wanemi apokami, aby nzeczywiście mogła p | 
mowa o jednolitej tu normie. Nie potrzeba 

le dużego zmysłu spostrzegawczgo dla ar 
mienia, iż jest to „pięknie pomyślanym pro ci 
tem“, a zapewnie pozostanie nim także nie n 
na zawsze — i to ze wszystkich możliwych orë 
wodów, że wymienimy tutaj obok jstotnych A 
ków w materyale, także jedynie własną ju 
możność ludzką. Tak więc osiągfelibyśmy d o | 
dość wiele, jeśliby udało się zbliżyć przed 
nasze w ogólnych tylko zarysach rozwój ety® 
polityczny łudzkości i umożliwić zrozumi8 
najw ażniejszych czynni ków w tym wielkim P 
cesie dziejowym'. 
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Dokończenie nastapi), 


| aan 


przez wożą zamienił kilka słów z żoną, wpadł 
88 w reke, Co Kalia strzał į zranił ciężko 
dotychczas seda było powodem tego napadu, 
Została zawi S stwierdzono, bo policya mimo że 
Rie interesni peene natychmiast o wypadku, 
Ił ślady m A Się tą sprawą. Bandyta pozosta- 
Zadeptane. Tech oem, lecz te mikły i zostały 
bandyci nem chodzi o kolejarza, do którego 
e Wszcząk Oh policya nie uważa za komie- 
Prześlądow: i; dochodzenia, lecz gdy ctodmi © 
EF różnych > ruchu robotniczego, to na dono- 
dom óny dywidyów | podżegaczy wpadają do 
%ukaą; Oiniczych 
teg aac Fzeczy, które 
w celu znajdzj 


przeprowadzają rewizyę, 
T nikomu się nie śniły. Do 
Oy i c Się zaraz cała chmara szpi- 
i policyantów, ale śledzić zbrodniarzy SE 
kcyj fa 1 | ochoty, Takie postępowanie po- 
Brożka skie] zasługuje na napiętnowanie. 
y zymujeą knigoia huty szkła w Szczakowej. 
50 dziennika następujące sprostowanie: W nrze 
korespondan, z dnia 13 bm. ogłoszoną została 
lest niezgad, cya z Szezakoweĵ, a gdy treść tejże 
Upraszamy u 7 faktycznym stanem rzeczy, — 
ust, Drees o Przejmie w powołaniu się na § 19 
"lovanja: zamieszczenie następującego spro- 
szej takzgczyny, które postawiły dyrekcyę na- 
Mchy fabry przed ewentuainością zastanowienia 
dakcyj ry cznego, obeo wprawdzie Szan. Re- 
Yi, ale = Y aoskonala znane nie tylko dyrek- 
ytem np: - robotnikom, którzy ostatni w na- 
ali z róż zrozumieniu, dobrowsinie zrezygno- 
DOSZęzęgój nych dodatków, wynoszących przy 
Mare mi nych robotnikach od 25 do 30 tysięcy 
że dyrek CZNIE. Podnosimy też z naciskiem, 
Gaktącyi ra przy sposobności prowadzenia per" 
bryki Y Sprawie daiszego prowadzenia fa- 
nem prz Tanie oświadczyła, że o proponowa- 
liczych "e Samych robotników zniżeniu zasad- 
też pozosta} akordowych niema mowy i takowe 
4) Nie 74 W pierwotnej wysokości, 
Łan, Redak, nas należy wyjaśnienie, dlaczego 
bie party; „4 W Swym dzienniku, jako orga- 
Miedzy Jł socyalistycznej, stojącej na gruncie 
"małp owym, powyższej sprawie daje 0- 
Łaznaczy, Vacyonalistyczne. Pragniemy tylko 
fab zt Že z sześciu istniejących w Polsce 
z ła, z których jedna jest belgijską, re- 
|„-T8jowe, właśnie belgijska i trzy pol- 
zostały zastanowione. Nasza zaś 
» zawdz; Szan. Redakcya do czeskich za- 
to op oeza dalsze utrzymanie jej ruchy 
i "> Głównego Urzędu Zaopatrywania 


J X 
eniu gi Orego dostarczamy sziło, Oraz Zeo- 
sz ch 


Czechów zamknąć fabrykę, 
firma C Siawne, a to tem bardziej, że nasza 
a „oochach » ani też gdzieindziej nie po- 
asz TRİ Szkła. Nie chcemy przypuszczać, 
h ug hipoteczny, zaciągnięty w czeskich 
Dogc ° Mal świadczyć o czeskiej przynale- 
Tą, Prostiś? odnoszącą się do naszego dyrektor 
dzony owa w tym kierunku, że tenże uro- 
fa > że jak w Polsce i tu przynależny, — zaś 
Cas był wś dyrektor tabryczny przez dłuższy 
kawet wok. niony w Czechach, nie może mu 
wi czyj najbardziej szowinistycznego pun- 
D Tiera PTZYNOSIĆ ujmy. 
i u dzenie, że robolnicy nasi pragnęli 
stwardogaż! 13% które jednak ze względu 
 ozskutecznejn: naszego dyrektora okazały się 
Śnie emi, =— jest bezpodstawne, gdyż wła- 
chwilowo na te ustępstwa udaio Się nam 
tasi dnon meg ruch w fabryce. — Źreszią 
alwardogga CY zgoła inaczej cceniaią oduośną 
a niem — wiedzą bowiem dobrze, że tam, 
Wno zo jap twardego“ dyrektora, praca już 
todzią ro Sala wstrzymaną, pozbawiając setki 
Przekonania, | zYCh zajęcia. Zarazem wyrażamy 
tor 0 aa e nawet bardzo ustępliwy dyre- 
Mszany AUY jest przeciwdziałać grożącej 
Y Postaci przemysłowi szkłanemu katastrofie 
chu ędąę mknięcia wszystkich jeszcze w ru- 
tmsamien Yeh fabryk szkła, tem bardziej, że 
Brzęg LO? zabezpieczą się polskiego robotnika 
Spodziew an ezrobociem. i 
Y Swej VARA się, że Szan. Redakeya zechce 
dig i W tej lności zamieścić powyższe wyjaśnie* 
POWażaniem gaci pozostajemy z wysokiem 
tu Szczakow a ie Fabryki szkla, Sp. z ogr. 


Uilar 
A „obogzyk22Y! uchwalenia konstyłucył. W cza- 
ciy} n AJ i Ouslyiucyjnego w dniu 17 b. m. 

; ak: sander Lossow do dyspozycji mar- 
Uczezeni a czek na 1 milion marek celem 


f 


ia 
Amej Es uchwalenia konstytucyi. Z tejże 
Rów marek Ziożył Związek banków 5 milio- 


Fownież do dyspnzycyi marszałka, 


AKPRZUND* 


Z ZAGRANICY 


: £rakowścy artyści za granicą. Prof. Seweryn 
Kisenberger powrócił po dwumiesięcznem tour- 
nse po Niemczech, Danii i Norwegii do Krako- 
wa, Prasa tych krajów wyraża się z entuzya- 
zmew o artyźmie polskiego pianisty, 

W kwietniu da się słyszeć znakomity artysta 
na dwóch koncertach symfonicznych w Krako- 
wie, na których odegra koncert Brahmsa z tow. 
orkiestry, Mieczysław Miunz miodociamy artysta 
wystąpił z koncertam w Berlinie w sali akade- 
mii muzycznej ż tow, orkiestry Bttthnora. Pra- 
sa berlińska stwiemdza wielki talent naszego 
pianisty i donosi, że młody wirtuoz zaproszony 
został ma koncerty symfoniczne do Gewandhau- 
su lipskiego į do Drezna. Jest to sukces niiezwty- 


„sły na początku karyery artystycznej, 


Katastrofa kolejowa. Nocy wczorajszej pociąg 
towarowy, dążący z Halli; uległ wypadkowi 
i zsunął się w nasyp z wysokości 10 matrów. 
W kilka minut później pospieszny, dążący do 
Halli, wykoleił się w temsamem miejscu. Cały 
pociąg zesunął się na drugą stronę nasypu. 
Dotychczas wydobyto z pod gruzów trzech fun- 
kcyonaryuszy kolejowych zabitych i 6 ciężko 
rannych. Jak się okazuje, katastrofę wywołało 
odkręcenie szyn przez sprawców, dotąd niewy* 
śledzonych. 
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Walne zgromadzenie Spółki spożywczej syi“ 
dykatu dziennikarzy krakowskich odbędzie się 
dmia 2 kwietnia 1921 o godz. 11 przedpołudniem 
w lokalu Syndykatu ul. Szczepańska 7 z porząd- 
kiem dziennym: 1) Odczytanie protokółu z. osta- 
tniego Walnego zgromadzenia, 2) Sprawozdanie 
dyrekcyi z działalnosci za rok 1930, 8) Sprawo- 
zdanie komisyi rewizyjnej i wniosek ma udziele- 
mie dyrekcyi absolytoryum oraz wniosek na. roz- 
dział czystego zysku, 4) Wybór Rady nadzorczej 
i komisyi rewizyjnej, 5) Wnioski i jnierpełacya 
tmionkórw, 

W razie braku kompietu w oznaczońsi godzi 
mie odbędzie się walne zgromadzenie o gadzinę 
później w tym samym łokału Í z tym samym po- 
rządkiem dziennym bez względu na komplet. — 

Kraków, dnia 17 marca 1921 r. 

Dr Antoni Beaupte, przewodniczący Radv nad- 
zorczęj, Leom Feldman, przewodńiczący dyrekcyi. 
— 9 0 J = 


REPERTUAR 


Teatr Im. Jal Słowackiego 
Sobota: „Don Juan“ (nowość). 
Niedziela popol? „Kolombina“, wieczorem: „Don 
duan*. 
Teat: „Bagałeła” 
Sobota: 4800 dni“. 
Niedziela o 11 przedpoł.: Poranek, popok: „Kiki*, 
wiecz.: „Kiki. 
Teatr powszechną 
Sobota: „Bohater kaukazki", 
Niedziela; Popołudniu „Major ułanów" 
czorem „Wielkie bractwo", 
Operetka w Noweściach 
Sobota: „Gwiazda Kaukazu“ 
Niedziela popoł.: „Miszka magnat“, 
wieczór: „„Miszka magnat". 
Poniedziałek: „Gwiazda Kaukazu. 
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Wtorek: „Gwiazda Kaukazu". 


Środa: „Gwiazda Kaukazu“, 4 

Wykłady w Damu artystów (place św, Ducha) 

w zazzyGzie krabkowswiego Zwiąsku iiiezatów 

Początek O godz, $ wiaczór. 

Schota: Józef Flach: „Wspolczesne maiżeństwo"ć 

Niedzielą: Jan Pietrzycki: „Q. Eogu marmuro 
wym“ (słowo wstępne J. Flactha, współudział 
art, dram. Z. Ordyńskiej). 

Poniedziałek: Franciszek Mirandola: „Perwersya 
w legendzie". 

Wtorek: Józef Flach: „Śladem sławnych romat- 
sów”, cz. XVI: „Alraune* Evorsa. 

Środa: Władysław Szymański: „Mickiewicz w 
świetle Towianizmu”. 

Od czwartku do niedzieli feiryo świątecziie. 
Kollegium wyziadów naukówych (Rynek główny 
Linia A—B. L. 39) 

Sobota: prof. dr Józ. Reiss: „Twórczość 4%. 
Brahmsa“ (2 ilustr. muz.). 
Odczyty w Muzęum przemysłowe im. Gra 

Baranieckiegó: 

Sobota, 13 marca: Dr Julian Czapliński, Inż, 

Gór. Znaczenie przemysłowe Górnego Sląska. 
Zjednoczenie inielizencyi pracującej 
(Czytelnia Robotnicza, Dunajewski:zo 5, IL piętro) 
Początek o godzinia + wieczór . 

Wirek 22 bm.: adw, Dr. Józef Drobnor: „Zagar 

dnienia ekonomiczne chwili bieżącej”. 


3 o, g E a p s % 
Kto zawinił woinę Światową? 

Berlin. (PAT) Na wezorajszera posiedzeniu Reichs. 
tagu obradowano nad etatem urzędu zagraniczne» 
go, przyczem wyłoniła się dyskusya na temat win- 
nych wojny światowej. Poseł Edward Bernstein 
(socyalista większości) aświadczył, że Niemcom 
potrzeba zaufania demokracyi wszystkich krajów 
świata. Zaufania tego im brak, a stronnictwa pra- 
wiecowe czynią wszystko, aby ło zaufanie osłabić. 
Mówca zaznączył, iż niepowodzenie konfereneyi 
łondyńskiej da się wytłomaczyć brakiem zaufania 
do Niemiec. Co się tyczy wybuchu wojny, oświad- 
czył Bernstein, że nie ulega watpliwości, iż rząd 
cesarski Niemiec spowodował wybuch wojny. Nie 
naród niemiecki ponosi winę wybuchu wojny, lecz 
rząd cesarski. Przyjmijmy, powiedział mówca, od» 
powiedzialność za wybuch wojny (burzliwa okrzy= 
ki z prawej strony: nie! nie!) wówczas alianci 
zredukują swoje żądania i przyczynią się do tego, 
by się utworzyła przyjaźniejsza atmosferą mięazy 
republikańskimi Niemcami a zagranicą. W tymsa” 
mym duchu przemawiał niezawisły poseł socyali- 
słyczny Breitscheid, który oświadezył, że niemie- 
cki rząd cesarski postępował z największą lekko= | 
myślnością i nie powstzymał Austryi od zbrodni: 
czego zamachu na Serbię. 


ROZMAITOŚCI 


MIASTA NAJLICZNIEJSZYCH ZBRODNI 

Znany niemiecki kryminolog dr. Heindl Gx 
głosił w jednym z pism berlińskich dane staty 
styczne, według których w mieścia Chicago, pos 
pełniane jest więcej morderstw, niz w jakina 
kolwiek innem mieście na świecie, 

W roku 1914 i 1915 w Chicago zapisano 455 
wypadków morderstwa. Drugie miejsce zaj muj 
je Berlin, który w tym samym oleresie czasu i z 
taką samą prawie ludnością, miał 428, 

Trzecie miejsce zajmuje miasto New York, 

Dr. Heindl dowodzi, że cała Anglia z ludnos 
ścią sześć razy większą, niż Chicago, miała tylk 
ko 420 morderstw w tym samym czasie, a Lon- 
dyn tylko osiem. ° 

Artykuł þberliúskiego kryminologa, jest jedno- 
cześnie ostrzeżeniem dla emigrantów niemie 
«kich, aby nie jechali do Chicago, jako zbyt dzi! 
kiego i niebezpiecznego miejsca, 


p W m 

Stowarzyszenia i zgromadzenia 

Zebranie ławników miej, urzędu rozjemczeg 
mieszkaniowego odbędzie się we środę 23 marca, 
o g. 4 wieczorem w „lokalu czytelni robotniczęj 
ul. Dunajewskiego 4, LI, p. oficyny prawo. Refa 
raty o ustawie o ochronie lokatorów. wygłosi 
Dr Adam Móulier, Dr Józef Drobner i Dr Józef 
Rosenzweig, 

Na zebranie to zaprasza Się mastępujących 
łowarczyszówk Cezara, Figlę, Pasztę, Hofimana, 
Abrahamera, Kolkiewicza, Kartona, Kralla, 
Hsuhergora, Matejkę, Grylowskiego, 

Sekretaryat Rady Rokotniczej, 

Komisya oświatowa Związku zawodowego pra 
cowników handlowych w Krakowie urządza w Bso- 
bote 19 bm. wycieczkę da Muzeum sztuk pięknych, 
Punkt zborny punktualnie o godz. 10 przedpoł. 
przy ul Gertrudy 27, l p. 

Baozność stolarza! Wzywa sie mężów zaufania 
na posiedzenie dnia 21 marca tj. w poniedziałek 
o godz. 6-tei. Zarazem wzywa się, ażeby przy” 
niesi ze sobą Sbls pracujących swoich wapólpra” 
cowników i dane możliwe dokładne zarobki. 

Yowarayszył Związew rebotniczych spóidz'elni 
„Proletaryat* w Krakowie wzywa wszystaica to- 
warzyszy, którzy posiadają jakiekolwiek dzietą lub 
broszury, przez nich nieużywane, z zakresu nauk 
społecznych, ekonomicznych lub socyalistycznych, 
by je przystali do bibhoteki Związku tytułem da- 
rowizny iub za poprzednim porozujnieniem się za 
zapłatą. © Zwiazek rob. społ. „„Proletaryat” 

l Kraków XXli, Lwowska 2. 

(zgromadzenia robotników i robotnie z fabryki 
cygar w Krakowie odbędzie się w niedzielę 20-go 
marca; o 3 pop. w gali Związku stow. rob. ul. Du~ 
najewskiego 5. Na porządku dziennym sprawozda- 
nie delegatów z Warszawy. 

Baczność dszorcy domówi. W niedzielę 30 mar- 
ca odbędzie się zgromadzenie:e godz. 8 popoł. Ww 
sań Związku przy ul. Dunajewskiego 5, III p, 
O liczny udział uprasza Zarząd. i 

Tradycyjna zavawa w dzień Św. Józefa odbe 
dzie się staraniem robotników stolarskich i ka: 
mnienierskich w Krakowie w sobotę 19 b. m. wie 
czerem w sali Związku stow. rob. przy ul. Du 
rajewskiego 5, I! p. Zabawa urozmaicona będzie 
licznymi mdymi niespodzignkarmi. 
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Listy z kraju 


„e aia 17 marca. 
Wiec chłopski 


Dnia 18 bm. zwołał poseł Putek wiec stron- 
nictwa ludowego (lewicy) do Domu robotniczego. 
Na wiec ten masowo przybyli obszarnicy i bo- 
gaci chłopi ze swoimi naganiaczami, mając, jak 
się okazało, z góry polecenie nie dopuścić do 


odbycia się wiecu. Zaraz _ po pojawieniu się po- 


„NAPRZÓD 


sła Putka zaczęli piastowcy wyć jak na komen= 
dẹ i przyznać trzeba, że niektórym chłopom o- 
tworzyła ta wstrętna taktyka oczy i na ucho 
sobie szeptali, że coś tam pod znakiem pana 
Witosa zaczyna się psuć, kiedy mimo przewagi 
piastowców na wiecu boją się dopuścić innego 
posia do głosu. Gdy w dodatku zobaczyli na- 
gonkę przez obszarników uprawianą, to im 
w zupełności wystarczyło. 

Rej największy prowadzili pp. Juszkiewicz, 
Wąsowicz, Janiga, Stawarz (szwagier Witosa) 
i kilku innych pachoików, do których można 
„zaliczyć jednego z urzędników kolejowych. Bra- 


o Nemem o areren: 


Bednarzy, kotlarzy, 
ślusarzy rurowych 
poszukuje Rafinerya nafty 
w Małopolsce. O erty pod „Ra- 
finerya naity* do biura ogło- 
szeń Feli.'sa Stattera, Kraków, 


wielkopolska Huta Miedzi 
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kowało do kompletu Gagatka. Pan Wzyish 
kał w Wier zchosławieach w swej rozy Musial 
sprawozdanie z występów swej Służby: . 
być wściekłe niezadowołony, gdy się dow! jego 
że taką reputacyę rozwydrzeni pask 
stronnictwu przynoszą. licz 
Wiec odbył się po południu przy dość AE 
audytoryum, na którym podobno dokOBE nią 
boru komitetu lewicy. Pan Witos ie jeste 
musi się tem przerażać, on i obszarnikón a 


cze wykiwa, o ile będzie widział, że S 
nogami mu się usuwa. 
—o00= 2 


O OGŁOSZENIE. 


Okręgowa Komenda Policyi Państwowej * 
kowie przyjmie do swych warsztatów 


a 


| 


Grodzka 13. > m: krawców, szewców, jednego prz 
” m SK Poznań, Biuro Centralne: ul. Grottgera 5 Ba ora y w 
m Mk A zgu- poleca Pozatem jednego energicznego ekonomi; 
bit dokumenta wojskowa, które każdą ilość blachy mosiężnej i miedzianej służył przy kawaleryi. wrynagł 
OR = iacci r dh „o iul Reflektuje się tylko na dobre siły. jo” 
w różnych grubościach, ae według umowy. Aprowizacya ZA ape po 


przyjmuje również szmelce imosiężne i miedziane do przerafinowania. 
Na żądanie szczegółowe oferty. 

Kupuje szmelce miedziane i STEDT 
Przedstawiciel na Małopolskę: 


Tow. techniczne „Teta“, Lwów, Syśstuska 44. 


Adres telegraficzny: „Teta' Lwów. 


męskie i dziecinne w 
różnych fasonach jako- 
też gatunkach, mąskie 
lakiery, wiśniowe, 
chevr. czarne, półłakie- 
ry z wkładami, półwi- 


| 
BIELIZNA £....... 
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męska, koszule dzien- 

ne | nocne, kaiesony, 

koinierze, manszety, 

krawatki, skarpetkiiwy- 

roby galanteryjne 

poleca 

w wielkim wyborze 

po cenach bardzo przystępn. 
firma 


HUGO WEINMAN 
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Towarzystwa dia Przedsiębiorstw górniczych „Tepoge” S. A. 
poszukuje 


kilu wyszkolonych KOTLARZY do montowania zbiorników. 


Mieszkanie i aprwizacya zapewniona, warunki płacy według 
umowy. Zgłoszenia wprost do Dyrekcyi ratineryi w Iwoniczu, 
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Kraków, Starowiślna 8. 


Sypialnia 


iinne drobne rzeczy do sprze- 

dania. Św. Sebastyana 5, 1 p., 

oficyny, do godz. 10 rano i od 
zaa 1: risk yn 


— Kto chce 


zęby sztuczna nawet połama- 
ne najkorzystniej sprzedać, 
również złote, platynę i 
srebro, pofatyguje się do 
T. Gzyńskiego na ul. Zyblikie- 
wicza 16, oficyna HI p. na 
prawo. 

Uwaga. Kupując w prywa- 
tnem mieszkaniu mogę tze- 
czywiście płacić najwyższe 
ceny. Zamiejscowi mogą prze- 
kyłać pocztą. 


Mimo, że wskutek wojny 
Towary p e podrożały, 


Ignacy Cypres 


sprzedaje towary 
po uadzwyczajnie 
49.  mizkich cenach.— 
S^i Zegarek Mk 700, 
b na kamienie Mk 


blatom Mk 1400. 


M 1200. Budzik "ME 750. Har- | 
monie Mk 2000. 30G0, 4000. 
Dyamenty Mk 350 Maszynki | 


Piękną cerę 
ssiągnąć można jedynie przez Wysyłka za zaliczką pocztową 


twy Mk 350. 


użycie Gennik ilustrowany za przy- 


Sremu „Eros”| stanem 10 Mk przekazem. 
Wszędzie do nabyola.3519 | Kupuje srebro i złoto, 


Dnia 20 marca 1921 r. o godz. 3'fa w sali Kasy | 
chorych przy uł. Dunajewskiego I. 5, parter 


odbędzie się 


Walne Zgromadzenie 


czionków Stow. spożywczego Słażby miejskiej 
w Krakowie 
z następującym porządkiem dziennym: 
. Zagajenie. 
. Odczytanie protokołu z Waln. Zgromadzenia. 
. Sprawozdanie Dyrekcyi. 
. Sprawozdanie Komisyi kontrolującej. 
5. Wybór 3 członków do Rady Nadzorczej 
w miejsce ustępujących. 
6, Wnioski i interpelacye. 
Wsięp na Zgromadzenie mają tylko członko- 
wie za okazaniem legitymacyi (książki Stow.). 
Wołek Józef Maceluch Prokop 
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Redaktor naczsłny: Emil Hasckex, 
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í w magazynach tranzytowych 


Ee 800, z port. cyfer- | EA 


damski | X3 


do włosów Mk 504, 600. Brzy- | Ka 


p 


Nakładem Ludowej Spóźki Wydawniczej „Naprzóg* w Krakowie. 
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WODKI KASPROWICZA ł 


stale na składzie komisowym $ 
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jeneralna eprezentacya „KOMPAS“ 
POLSKIE BIURO MIĘDZYNARODOWEGO me 
Kraków, ulica Smoleńsk 16 


Krako, Szewska 13/14! 8 


Proszek da zgóÓW 


ZA 


SZĄ 


I. Dział bławatny: Materye na ko- 
styumy i ubrania męskie, płótua białe 
i kolorowe, zefiry. 

Dział galanteryi męskiej: Bieli- 
zna, pończochy, skarpetki, rękawiczki, 
swetery, obuwie. 
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JENERALNA REPREŻZENTACYA 
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Ważne dla P. T. Kupców, Składnic i Kółek rolniczych, 
dla Aptek i Drogueryi. 


Mydła toaletowe i lecznicze - Wada kolońska - Woda do ust Tlen! 
Płyn na własy „Baprum” 


słynna z pierwszej jakości, wyrobu chemicznej fabryki „Tien“ wa Lwowie 
ponadto 


NADESZŁY JUŻ NOWOŚCI WIOSENNE i LETNIE: 


brzytwy i maszynki „GILETTE” oryginalne amerykańskie 
poleca hurtownie 


DOM HANDLOWY FRANCISZEK WOJAS 


Kraków, ulica Łobzowska 1214. 
Zamówienia pocztowe usx«utecznia się odwrotnie, 
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Redaktor odpowiedzialny: Bi 
Czejonkami Drukarni Ludowej w Krakowie, Dunajewskiego 8 (tel. 


. Zgłoszenia w Wydziale gospodarczy” B 
vIe Komendy przy ul. Starowiślnej 
sala nr. 67. , pzństi” 
Okręgowa Komenda Policy! P 


Wydział Gospodarczy w Krakowie dac". 


© WRZARZY ORRO y CKTRETROQ © BID jey! 


Ważne P. T. Roln 


Z powodu trudności przewozowych oraž 
wagonów n 
najwyższy czas zamawiać obeć 


pod zasiewy wiosenne i jesienne z braku H. 
nawozów, by takowe na czasie otrzyma aloe 
KALNIT, SOLE POTASOWE wysoko procen ad 
GIPS nawozowy, bardzo skuteczny nawóz, H S 
jący się pod wszystkie uprawy i do każdej ge 
Dostarcza tylko całowagonowe posyłki każdeg? 
tunku 


materyały budowlanć: 
wapno, cement, gips murarski i sztukaterski 
hówka asbestowa „ASŚBIT” i t. p., wszystko i 
w ładunkach całowagonowy: ch KE 
KONICZYNĘ CZERWONĄ, TYMO 
I INNE NASIONA CZĘŚCIOW 
z szybką dostawą poleca firma protokółowamć 


=: JAN BODUCH '* 


Hurtowna sprzedaż oraz skład nasion i pavonis 
sztucznych, Żywiec, Rynek 22, obok kościoła 
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Fabryka pieców -<kaflowyć 
Rudolf SCHOTT, Biels{? 
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poszukuje do natychmiastowego wstąpienie 


zdolnych robotników warształowyć 


EFEZIE RAZOENNCA FO 


Perfumy Btt 


H. Dział drobiazgów. 


IV. „ . przyborów szkolnych. 
. » przyborów szewskich. 
VI. >» _ gospodarczy: Wszelkie O 
miany szczotek ryżowych, pasia B 


i czernidło do obuwia. 


LWOWSKIEJ FABRYKI „TLEN“ 


ski. 
1310). 


